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Rękopiszeż nadsylane 


wyrazem. Pan Andrzej Zamoyski łączył w osobie | werężyła zdrowie, i zniszczyła dla nas na zawsze 
swej przy zaeności rodu 'szczerośó. popularną | zarody najpiękniejszych myśli, uczuć, działalności, 
prostotę, niemniej wielką siłę charakteru i woli |tak nam potrzebnych, tyle dla nas pożądanych. 
i wszystkie znamiona znakomitego o ywatela Po-| TJezyć wiele, żądać wiele, od młodzieży, to bar- 
laka. Jego przykład pracy na polu ekonomieznem | 4,5 fałszywa zasada, a nie korzystna dla tych, 
zachętą „stał się dla wszystkich, jemu też kraj | którzy nie doszli lat uniwersyteckich. Z tą zasa- 
w wielkiej części zawdzięcza wyrobione moralne dą niewzględną, a górującą w syst?macie szkol- 
poczucie godności obywatelskiej. Solidarność, jaka | nym, otrzymujemy po przebyciu kampannii óśmio= 
aang ria między obo: > AIWA soli- | klasowej, eo najwyżej kilku wykształconych ludzi, 
arność w pojęciu obowiązków względem kraju, | których zdolności zaspokoić zdołały żądania kaž- 
sprawiła, że nietylko wzrastał przemysł, ale że dego z profesorów w jednym tylko fachu 
ochrony, szkółki wiejskie, szpitale z radami szpi-|nzdolnionego. Reszta zaś tak zwanych matu- 
talnemi, we wszystkich prawie miasteczkach za- rzystów wychodzi w świat, z bardzo-w każdym 
łożone zostały. ö razie wątpliwem o nauce, a żadnem o rzeezach 
_ Oczynszowanie włościan postępowało szybko, bo | pojęciem. Umysł ich bowiem został przygnebiogy 
już w roku 1860 cyframi statystyeznemi wykaza-|naukg, której zrozumieć nie byli w stanie, idą 
no, że ogół przestrzeni ornej pod osadami oczyn-|jednak w świat z żądaniem chleba i stanowiska. 
szowanemi, przenosił o wiele przestrzeń ziemi za- | Nie dość na tem; większa część młodzieży srkol- 
Jeta przez włościan pańszczyźnianych, co dowodzi |nej, składa się z synów ubogich wieśniaków, 
wielkiej skwapliwości obywateli ku oczynszowaniu | którzy nie mająe środków do zaspokojenia potrzeb 
lubo zmiany te wymagały wielkich ofiar i kosztem | swych uczących się dzieci, zostawiają je własne- 
tylko ziemian właścicieli przeprowadzone być mo-| mu losowi i przemysłowi, łasce i niełasce, ludzi 
gły. Współczesne spółki kom*ndvtowe ziemiańskie | mieszkających po miastach. Tych młodych ludzi 
rozwijały swe czynności po wszystkich częściach | zdolneśsi nieodpowiadają wymaganiom wyższej 
kraju, a pan Andrzej Zamoyski przygotowywał |nauki. Coż się zatem z nimi stanie w tej e0= 
z oszczędności Towarzystwa kredytowego, banki | dziennej walce o życie, chleb i naukę. Czyż oni 
szkockie, dające zaliczki na produkta, ku coraz |nie utworzą fatalnego prolotaryatu inteligeneyi, 
potezniejszemu. rozwojowi prodnkcyi. To spotę-| przyjaznego żywiołu dla mnożących się idei s0- 
gowanie sił obywatelskich podówczas, w poczuciu | syalnych? Niechże który z nich przypadkiem znaj- 


przyzwyczaili się do dźwigania siebie i swych 
interesów samoistnie, co wyrobiło w nich pewien 
hart, energie, dążność, które nie mogąc się na 
innej drodze przez długi ezas rozwinąć, wyraxily 
się w pracach, wzrost wszechstronny bogactwa 
krajowego na eelu mających. Bierność ta rządu 
rosyjskiego względem interesów Królestwa była 
temuż poniekąd pomocą, ho rząd rosyjski nie 
wprowadzał żadnych instytuc7j po r. 1831, prre- 
ciwnych rozwojowi bogactwa krajowego, które 
pod formą liberalna bardzo niebezpieczną , fatal- 
nie zacietyły Dad Galicyą. Towarzystwo kredyto- 
wo ziemskie w j 


w ręku, bo jest naturalnem objawiającem się ne- 
szem bogactwem, to rzecz inna. Bo jak roślina, 
Imajge łodygę i liście, niemniej kwiatem się okry- 
wa, tak i przemysł rolniczy w stadyum swego 
udoskonalenia, wydaje kwiat, jakim jest przemysł 
fabryczny do rolnictwa zastosowany. Na dzisiej- 
szą możność naszą, tym przemysłem fabryeznym 
być mogą olearnie, tartaki, młyny, piece wapien- 
ne, fabryki cementu, gorzelnie, browary itp. Co 


do gorzelni, szanowny autor może dla względów 
im swego uznania. I 


Ogłoszenie przedpłaty. 
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M" Prenumerata liczy się tylko od pierwsze do | MY wielkiej sympatyi, osobiście dla tej fabrykaoyi 
/ ostatniego dnia w wy RaZ $ nio mamy ; gle nio mozemy zaprzeczyć gorxel- 
|niom wielkiégo w gospodarstwie znaczenia, ani 

pozbawiać kraju tego źródła znacznego materyal- 
| nego bogactwa. Rośliny bowiem okopowe są nie- 
zbędnie potrzebne w gospodarstwie. a gdy bura- 
ków dla braku eukrowni nprawiać nie możemy, 
musimy produkować kartofle, albowiem te przy- 
czyniają się do lepszej uprawy ziemi i jej wrbo- 
gacenia, a to tak dalece, iż niodostatecznej ilości 
roślin okopawych przypisywać mozas niowydaj- 
ność zboża w Galieyi. Podług zasad umiejętnego 
rolnietwa, jedna sżósta aoe serie ziemi 
ornej przynajmniej, powinna być wyzugezong na 
proto SAT okopowyeh. Czy toa paolo j 
w gospodarstwach naszych zachowany, + 
pada. Gorzelnie przytem dają 
zu, a nawóz, to wielki kapitał w rolnictwie.  Go- 


Z przesyłką 


” 


roles wie, jedyna Instytucya fi 
nansowa dla ziemian, dawała w przecięciu poży- 
ozki dochodzące "/, części tylko wartości majątków. 
Stopa procentowa pożyczek była bardzo niską, 
wynosiła bowiem 41, od sta. A pożyczka zmu- 
azata ziemian do wzajemnego ubezpieczenia w je- 
dnej tylko na cały kraj instytucyi. Do materyal- 
nego rozwoju spraw krajowych przyczyniła się 
jeszcze i ta okoliczność, że w Królestwie lepszy 
niż w Galieyi był podział gruntowy majątku, że 
możność seperacyi gruntów folwarcenych od wło- 
écianskich zależała od właścisieli do r. 1848, to 
jest ukazu cesarza Mikołaja o niezwracalności 
gruntów. włościańskich, większa nakoniee prze- 
strzeń pól ornych. pod uprawą będących, ułatwia- 
jaca wszystkie korzyści gospodarstwa ġà grande 
cult» ra, w ealem tego słowa znaczeniu. Wyjąw zy 
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Kraków 24 lutego. 
Odbieramy następujące uwagi: 
y Rozprawa br. Rogera Łubieńskiego o nędzy i 
| głodzie w Galicyi, wykazuje znajomość wewnętrz- 
nych naszych ekonomicznych stosunków, niezwykłą 
ze strony nowo osiedlonego w Galicyi obywatela. 
` Jest ona przytem nacechowana miłością prawdziwą 
krajowem źródłem i pobudką do wszystkiego co rze- 
| czywiście piękne i pożyteczne. Czas pod dniem 18 
lutego b. r. zdał z niej sprawę pod względem na- 
_ szych prawno-politycznych stosunków; my zaś jako 


- obznajomieni z rolnictwem, to jest głównym przed- 


miotem rozprawy, zapatrywaé się na tę sprawę 


' będziemy ze stanowiska rolniczego, i z niego oce- 


nimy niektóre instytucye w Galicyi. Godząc się 
z główną myślą szanownego autora’, dopełnić ją 
tylko w kilku słowach zamierzamy. 

- Główną przyczyną. nędzy w Galicyi, zdaniem au- 
tora jest brak rozwiniętego fabrycznego przemysłu. 
Że przemysł fabryczny jest wielką pomocą dla rol- 
nictwa, to nie ulega żadnej wątpliwości. Zachodzi 
tu jednak ważne pytanie, ku jakiemu rodzajowi 
przedsiębiorstw przemysłowych skierówane być win- 
ny siły nasze obecne w Galicyi. Zakłady fabryczne 


wyższego rzędu, nie dają się tak łatwo zaimpro- 


_ wizowaé, jak projekty: na papierze. Wyższy rodzaj 


_ pizemysłu wyitiaga odpowiednich czynników, a mię- 
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dzy jinemi tego najważniejszego warunku przemy- 
słu, jakim jest rzeczywiste uzdolnienie i wykształ- 
cénie- ludności. Przemysł bowiem, to wyraźny ob- 


d jaw zdolności mieszkańców kraju, którzy właśnie 


dla tego, że są uzdolnieni, to swoje wykształcenie 
wykazują w wielu rzeczach, a także w postaci zakła- 


_ dów .przemysłowych wyższego rzędu. Usiłowania 


niektórych bogatych właścicieli w Galicyi, ku za- 

a ierwszorzędnych fabryk, wykazały ten 
brak: naszego pod tym względem usposobienia. 
Mieliśmy przędzalnię w Brodach, kilka cukrowni, 
niedawno założoną fabrykę krochmalu w Tarnowie, 
wszystkie te jednak zakłady upadły. Jakaż była 
tego upadku. przyczyna? Czy brak odpowiedniego 
kapitału ? : Bynajmniej ; ale brak odpowiedniego u- 
zdolnienia. Nie dość, że przedsiębiorcy, którzy 
temi fabrykami zarządzali, musieli być z innego 
kraju, ale niżsi nasi robotnicy, pokazali się nie- 
zdolnymi do tego rodzaju usług, jakich wielka fa- 
bryka wymaga. Robotnik nasz w ogólności poczci- 
wy, ale niewyksztatcony, nie może wytrzymać kon- 
kureneyi- z robotnikiem, który skończył szkoły $re- 
dnie, specyalne i niewstydzi się swego rzemiosła. 
Jeżeli zatem robotnik nasz nie wytrzymuje konku- 
rencyi w zatrudnieniach fabrycznych najwyższego 
rzędu z. obcym robotnikiem, to i zakłady te z po- 
dobnemi zakładami w ohczyznie konkurencyi także 
wytrzymać nie mogą. Ileż to razy z powodu nieu- 
miejętności i niezamiłowania porządku ze strony 
robotnika, fabryki narażone są na katastrofy. Tleż 
to strat nawet nasi niżsi przemysłowcy w czystem 
juz tylko rolnictwie. z tej przyczyny ponoszą. Tleż 
to w każdym folwarku koni odsednionych lub zo- 
chwaconych, wołów, krów przebitych , zaprzęgów, 
narzędzi zniszczonych, budynków rozwalonych , a jak 
wielki to kapitał w ciągu roku wynosi, z ujmą po- 
rządku i krajowego bogactwa! 

Dążyć do umiarkowanego. a ściśle z rolnictwem 


połąezonego przemysłu, który mamy nieledwie | pomocy od rządu rosyjskiego otrzymać nie mogą, 


rzelnie dają łatwość wychowania znacznej 
inwentarza, z exem połączone jest. 
nika i rolnietwa, niemniej wię 
umiejętność w jego ehodowaniu. Gors 
niee mają i to za sobą, że obekodzą sig: 

kowo mało znaczącym kapitałem zakładowym i 
obrotowym, do otrzymać się mozącej bardzo zna- 
eznej produkeyjnej wartości. Gdy ziemniaki wię 
nie udadzą, to już prawdeiwa ogólna klęska. Wia- 
domo, że brak urodzajń ziemniaków przyczynił 
się do wyrodzenia fenianizmu w Irlandyi. Ależ 
przecie urodzić się znów mogą i przyczynić się 
nie tylko do bogactwa krajowego przex gorzelnie, 
ale i zaspokojenia pierwszych potrzeb ludności 
wiejskiej. A istotnie jako obsnajomieni z fa- 
chem, zapewnić możemy, że pomimo oczywistej 
klęski, przyczyną jednak zupełnego nieurodzaju 
ziemniaków jest niewłaściwa pora wilgotna i zim- 
na ich sadzenia, i nieumiejętność sadzenia. nie 
uwzględniająca klimatycznych stosunków. Tym, 
którzy dobrze znają Galicyę, wiadomem jest, że 
ludność nasza wiejska ma wrodzone usposobienie 
do pewnego rodzaju przemysłu. I tak, widzimy i 
znamy” w wielu okolicach kraju, wsie i miaste- 
ozka, zajęte: -bialoskérnietwem, koszykarstwom; 
stolärstwem, snycerstwem, a ubrania. dla ludności 
wiejskiej, dostarczane głównie bywają przez prze- 
mysłoweów, nie posiadających po większej części 
gruntu, ale trudniących się tkactwem. Gdy fabry- 
katy te nie mogą być ani tak dobre, ani tak, ta- 
nie, jak gdy są w fabryce wyrabiane, czyżby nie 
wypadało ująć ten przemysł w umiejętne ręce. i 
przez spółki w tym eelu zaprowadzone dać le- 
pszy rozwój rodzimemu naszemu przemysłowi, a 
tem samem usposobić go do coraz wyższego rzędu 
przemysłu. 

Szanowny. autor słusznie zwraca oczy w inną 
stronę ojczyzny i wskazuje, do jakiego wzrostu 
doszedł przemysł fabryezny w Królestwie Pol- 
skiem. Od ezasu zwinięcia zarządu celnego: mię- 
dzy Królestwem a cesarstwem Rosyjskiem, nie- 
wątpliwie przemysł fabryczny wszelkiego rodzaju, 
a mianowicie przemysł miasta Warszawy bardzo 
się rozwinął, mając odbyt na swe produkta w ca- 
łem państwie. Ale dawniej, gdy Królestwo od- 
graniezonem było od Cesarstwa eelnem urządze- 
niem, mieliśmy tam do sześćdziesięciu cukrowni 
i wiele fabryk sukien. Mieliśmy Zgierz, Tomaszów, 
Jeziorne, Solee, przędzalnię największą jaka tyl- 

o jest na kontynencie w Żyrardowie, wielkie 
rakłady hutnicze i rozmaitą ilość różnorodnych 
fabryk. Czemu to przypisać? Powiedzmy szezerze 
i otwarcie: właściciele ziemscy i przemysłowcy 
Królestwa nauezeni doświadczeniem, iż żadnej 


jjbowiem pewno tylko miejscowości, jak n. D. 
-lokoto Proszowie, gdzie majątki ziemskie z 200 
lub 300 morg. się składają, to przeciętna ilość 
morgów uprawnych w całym kraju, stanowiąca 
małą średnią własność, 1000 morg. wynosiła w 
większem gospodarstwie; są toż tam liezniejsze źródła 
dochodu, iż wspomnimy tu o chodowli na’ wię- 
kszą skalę owiee, tak w 
która podwaja kapitał w bardzo krótkim czasie. 
albowiem owea ma jagnię: 
krowa dopiero po ezteroch zwykle mleko i przy- 
mnożenie inwentarza przynieść rolnikowi może. 
Owee dają żyzny a zarazem niezły dla produkcyi 
płodów nawóz, a wielka ilość produkeyi wełny, 
wyradza potrzebę fabrykacyi sukna, a tem samem 
otwiera pole dla przemysłu fsbryerneeo, tak jak 
możność i umiejętność sadzenia wielkiej ilości 
buraków ułatwia zaprowadzenie fabryk cukru. 
Przeciwnie w Galieyi, 60 ża przyszłość dla wła- 
áciciela i jego majątku złożonego ze 100, 150 
200 lub więcej morgów ziemi, tyleż lasu podsietego 
wystarczającego zaledwie na opał dla właściciela? A 
stosunek ten ujemny Głalicyi w porównaniu do 
Królestwa jest tem wyraźniejszy, i bardziej na 
niekorzyść. Galicyi. wypadsjęcy, gdy majątki te 
drobne ERA blisko po! 

atkich pól folwarcznych naszej prowineyi. O tyeb 
państwach, które do dziś dnia ten tytuł na dro- 
goskazach przeshowują, powiedzieć można, że 
użyjemy technicznego chłopskiego wyrażenia, ma- 
Injgeego rzeczywisty stan rzeczy : „Maciek zrobił, 
Maciek zjadł*. Innym jeszeze powodem powię- 
kszenia. 
w Królestwie Polskiem było, że wszyscy właści- 


jątku, zajmowali się osobiście administracyą dóbr 
swoieh. To poznanie obowiązków pociągnęło za 
sobą teoretyczne wykształcenie właścieieli ziem- 


Grlieyi zaniedbanej, 


w dwóch latach, gdy 


GWe przestrzeni, wszy- 


wszechstronnego bogactwa krajowego 


ciele ziemscy więksi i mniejsi, wszyscy bez wy- 


skich. w różnych gałęziach przemysłu i umiejętne 
w praktyce ich stosowanie. Myśl też na razie 
rzucona o potrzebie postępu w rolnietwie, 0 po- 
trzebie powiększenia bogactwa krajowego znalazła 
w tem ognisku patryotyzmu Polski, żywe serca 
bieie, właściwy rozgłos i uznanie. Wśród zaś tego 
ogólnego postępu, ci, którzy starej rutyny się 
trzymali, ustąpić musieli innym, przynoszącym 
z sobą większy kapitał intelektualny i materyal- 
ny. Znamy. familie bardzo kiedyś możne i za- 
możne, które w przeciągu lat 15, z liczby zie- 
mian zupełnie wymazane zostały. Bo tu jak w 
wojsku ci, eo idą naprzód, odnoszą zwycięstwo, 
ci eo się cofają, zwykle na głowę pobiei bywają. 
To powszechne ku poprawie najrzeczywistszych 
interesów- ojezystych dążenie, wydało też ezto- 
wieka, który był całego obywatelstwa polskiego 


Część literabko-artystyczna, 


DANIEL ROCHAT 


Komedya pierwsza W. Sardou, 


przedstawiona w teatrze francuskim. 


Każda nowa sztuka pojawiająca się w Thóatre- 
Français zajmuje umysły nietylko francuskiej 
publiczności w ogólności, a francuskich dyrektorów 
teatrów w szezególności, lecz także zaciekawia 
ludzi myślących całego świata. Jeżeli zaś sztuka 
nowa może 'wypisać na ezele imie Wiktoryna 
Sardou jako autora, ciekawość przechodzi w go- 
rączkowe oczekiwanie, wszyscy z upragnieniem 
wyglądają chwili pojawienia się komedyi. Przex 
dwa miesiące dzienniki francuskie pisały i opisy- 
wały treść sztuki, nie mogąc jej weale opisać. 
Pan Sardou starannie ją ukrywał przed arguso- 
wem ociem dziennikarzy. Na jeneralnej próbie, 
gdzie teatr zwykle bywa napełniony puolicznością, 
rozdano tylko kilka biletów z podpisem autora. 
Szczęśliwi ei śmiertelnicy zaliczali się do najbar- 
dziej intimes pana Sardou. Wreszcie! doczekano 
się owego solennego dnia, szczęście, że nadszedł! 
Nie zajmowano się już bowiem ani polityką, ani 


wita na scenie. Czy nowa komedya p. Wiktoryna 
Sardou zdoła zmienić przekonania a raczej brak 
przekonań tych, co tak do-itnie wyrażali swoje 
niezadowolenie podezas pierwszego przedstawie- 
wienia? — przyszłość to okaże. Obeenie powie- 
dzieć już śmiało można, że Daniel Rochat pozo- 
stanie jako dokument wielkiej wartości w wiel- 
kim procesie religijnym i społecznym. Oto spra- 
wozdanie Augusta Vitu, jednego z najpoważniej- 


.|szych krytyków paryskich o nowym płodzie gło- 


śnego komedyopisarza: 

„Kwestya religijna tak składowa w swoich 
objawach i drobiazgach, mieści się v bardzo pro- 
stej formule: Zniszczenie wszelkiej wiary i wszel- 
kich wpływów religijnych — wyrugowanie Boga. 
Dziecko nie będzie już wodą święconą ochrzezone, 
a konającemu nie będzie już dawany olej? św. 
ostatniego namazania, modlitwy nie pójdą ze 
trumnąf'umarłych w ich groby. W pośród tych 
dwóch*końezyn życia ludzkiego, mężczyzna iko- 
bieta spotykać się i łączyć będą ze sobą, według 
upodobania ich interesu, miłości lub chwilowego 
kaprysu. Małżeństwo, stawszy się podobne do nie- 
podpisanego kontraktu najmu, straci charakter 
nierozerwalny, który mu kodeks oywilny nadał, 
i charakter uświęconego przez Kościół związku, 
a zejdzie po prostu na nielegalne pożycie, i tak juź 
od świata przyjęte. Oto ramy współczesne, w które 
p. Sardou choia? umieścić obraz swego stulecia na 
mocy prawa, jakie przysługuje ezłowiekowi myślą- 
samu i pisarzowi, aby zaciekawić, wzruszyć i oświe- 


rozkazy sumienia. Weale niemam pretensyi od- 
gadnaé, w jaki sposób w głowie p. Sardou po- 
wstała myśl do jego komedyi, nie miałem także 
sposobności zapytać go o to. 

Nie dziwiłbym się jednak wcale, gdyby ta myśl 
opierała się na wypadku sądowym, którego dat 
i szezezółów dobrze ja% niepamietam: Po cere- 
monii ślubnej w merostwie, pewien maz niechciał 
zawrzeć ślubu w kościele a żona oświadczyła 
stanowczo, że dopóki kościoł nie pobłogosławi 
ich związkowi, nie będzie siebie uznawać Żoną 
tego, który jej dał nazwisko. Mąż stawiał opór, 
żażadano rozwodu. Sąd wezwany do natychmia- 
stowego osądzenia tej sprawy zezwolił na rozwód 
zważywszy że upór męża, który niechciał ślubu, 
jaki wiara małżonki nakazywała, że upór ten 
był dla niej „obrazą*. — Wypadek powyższy 
zdarzył się we Fraucyi, a jeśli chcecie poznać 
w krótkości treść sztuki pana Sardou, przenieście 
to zdarzenie z Franeyi do Szwajearyi, a zamiast 
rozwodu czytajcie rozłączenie. W takim 
więc planie, który się sam swoją prostotą i jedno- 
ścią zaleca, widać jakby same z siebie rozwijają” 
ce się wypadki, pozwalające autorowi przystąpić 
do dyskusyi,, a: przynajmniej do wykładu zasad 
przeciwnych, których starcie stało się najciekaw- 
szą kwestyą naszych czasów. Najtrudniejszemi były 
układ sceniczny, dysputa i wcielenie teoryi w isto- 


te dwojga dusz pełnych życia i miłości, słowem,inye 


chcąc użyć wyrażenia nowoczesnej nauki, prze- 


mienienie ciepła w ruch, Oto zadanie, 


swego obowiązku, niech będzie odpowiedzią dla 
tych, którzy utrzymują, że obywatelstwo polskie 
nie zrozumiało swego powołania. Obywatele 
nie są rządem, i wtenczas tylko rządzić mogą, 
gdy są do rządu powołani. Szkoda zatem, że ich 
użyć nie umiano, gdyż w czasach nawet najbar- 
dziej spokojnych, bez ludzi, bez zjednania so- 
bie silnego stronnictwa, rządzić niepodobna. 
Ale przejdźmy do naszego galicyjskiego rolniczego 
przedmiotu. 

Galicya jest krajem czysto rolniczym. Czyż tak 
jest? tak a nie inaczej. Ale doprawdy, któż to 
wie o tem? Bo gdyby to lepiej zrozumiano, zna- 
noby. lepiej kraj, i jego potrzeby. Jakto cate bo 
gactwo Galicyi to rolnictwo — ale o tem chyba nikt 
nie wie, bo gdyby o tem wiedziano, administracya 
kraju, sądownietwo, instytucye finansowe, szkoły, 
nauki, musiałyby sie zastósować do tego stanu rze- 
zy, do tego jedynego żródła bogactwa krajowego. 
Jakto, gdyby administracya, sądownietwo wiedzia- 
ło o tem że rolnictwo to jedyne źródło naszego 
materyalnego bytu, czyżby mogło pozwolić na u- 
stawę np. Banku Włościańskiego, podkopnjącą do 
szezetu byt rolnika, czyżby nie starało się było o za- 
prowadzenie spieszne hypotek włościańskich ? Czyż- 
by dozwoliło rozdziału grunta do minimum? Ozyż- 
hy nie zrozumiało, jak wielkim krajowym intere- 
sem, jaką korzyścią dla władzy i idei tejże wła. 
dzy w spółeczeństwie rolnem, jest gmina zbiorowa, 
sadownictwo gminne, na wzór instytucyi i sędziów 
pokoju w Królestwie Polskiem dawniej, lub na 
wzór sądownictwa gminnego obecnie wprowadzo- 
nego pod rządem nawet rosyjskim *). Byłoby tu 
wiele rzeczy do wykonania. Ale za dalekobyśmy 
może poszli, w każdym razie po za ramy arty- 
krłu „O głodzie i nędzy w Galieyi“. Ograniezymy 
sie zatem na wykazanin w kilku słowach błędne- 
go i szkodliwego systematu kształcenia młodzieży, 
nieodpowiadającego w żadnym razie najgłówniej- 
szym interesom kraju. 

F Zaczynamy od wyrazu i uczucia smutku i żalu 
za tymi, którzy jsko kwiat młodzieńczy, padają o- 
fiarą przesady w nauce. Zginęli oni bezpowrotnie 
dla rodziny i kraju, a byli pełni życia, zdolności, 
szlachetnej ambicyi, tyle oni nam wszystkim da- 
wali nadziei. Młodzieńcze siły ich mieodpowie- 
działy naukowym wymaganiom. Usilna praca nad- 

*) O ile nam wiadomo, same marki stęplowe, na 
procesa między małemi właścicielami ziemskiemi, wy- 
noszą w powiecie Chrzanowskim 25,000 złr. rocznie. 
Sądownictwo gminne ukróciłoby pieniactwo, i nie wy- 
stawiłoby rolników na koszta, dając im prędkie za- 
łatwienie sprawy. 


granicy jest miejscem działania 1 aktu. W salo- 
nie Woltera rozpoczyna się sztuka. Właśnie maja 
obchodzić stuletnią rocznicę śmierci sławnego czło- 
wieka; czekają na głośnego mówcę, francuskiego 
deputowanego pana Daniela Rochat, jednego z naj- 
lepszych obrońców zasad wolnomyślnych. — Da- 
niel Rochat spóźnił się; z dzienników tylko wia- 
domo, ża podróżuje po Szwajearyi od trzech ty- 
godni w towarzystwie dwóch sióstr angielko ame 
rykanek, miss Léa i miss Esther Henderson. — 
Opowiedział to nawet Daniel swemu sekr<tarzowi 
i powiernikowi doktorowi Bidache, jednemu z_o- 
wych niebezpiecznych klerykałów w których rękach 
dyplomata najbardziej doświadczony, staje się za- 
bawks, i bywa przez nich wyzyskiwany. — Da- 
niel spotkał owe Amerykanki, zakochał się w star- 
szej, w miss Lei; jednak nie oświadczył się jesz- 
sze — miss Lea nie zna właściwego imienia swe- 
go towarzysza podróży. — Zdaje się być wolną 
od wszelkich przesądów i głośno wyznaje, że. jest 
zwolenniczką zasad wolności amerykańskiej. — 
Czy jedaak bogata miss nie przerazi się sławą, 
która otacza głośne imie Daniela Rochat? On jest 
bowiem nietylko wolno-myślny m, lecz zarazem prze- 
ciwnikiem otwartym wszystkich zabobonów i re- 
ligii — co u niego na jedno wychodzi — słowem 
Daniel Rochat jest ateistą a jego celem — wysłać 
w krainę dalekiej przeszłości upiorów w czar. 
h sukniach. — Godzina nadeszła. Daniel 
Rochat ma mowę przed biustem Woltera i w ten 


które |sposób zdradza swoje incognito przed Leą — ta 


dzie chleb, a co więcej urząd, czy po niedostatku 
jakiego doznał, po zawodach nad jakiemi prze: 
bolał, bedzie on kraju prawdziwym obywatelem? 
daj to Boże, ale prędzej zapewne, gdy serce jego 
przejęte goryczą, stanie się socyalnych idei wy- 
konawcą. O! nie opuszcza się bezkarnie ojca, 
matki, których Bóg exció nakazał, braci siostry, 
strzechę domową, to wszystko co twórzy węzeł roy 
dzinny, jej obyczaj zasady i enoty. A 

Czyżby, zatem nie wypadało, dyrekcyi gimna- 
zyalnej niedopuszczać do wyższych klas młodzieży 
z tępem z natury usposobieniem, a bez środków 
do życia, czy się godzi wystawiać tym sposobem 
młodzież na zawody, jakie ją spotykają w życiu. 
Czyż cztero lub pięcioklasowa nauka w ogólności, 
a mianowicie w szkołach średnich specyalnych, 
nie wystarcza dla dobrych cieśli, kowali, ogrodni: 
ków, weterynarzy, dla dzierżawców małych poria- 
dłości, tak nam potrzebnych? I dziś już właściciele 
ziemscy, w wielu okolicach, wypuszczają grunta 
dzierżaweom włościanom ale ci dzierżawcy nie 
mogą odpowiadać zadania właściwego dzierżawcy, 
bo nie są obeznani nietylko z wiadomościami do 
tego potrzebnemi, ale z obowiązkami swemi wzglę- 
dem gminy, władzy, prawa; mająż oni wyobraże- 
nie, co za konsekwencye prawne każda ich czyn- 
ność pociąga? Otóż przez szkoły średnie, zastoso- 
wane do pojęć i zdolności mas, wracamy te 
masy do naturalnego swego w organi: 
zmie naszym siedliska. Wiemy dobrze, że 
profesórowie i dyrekcye szkolne, w złem, o któ- 
rem mowa, ulegają tylko fałszywemu systematowi, 
z góry im narzuconemu. Nieraz jednak ustawy 
uczynić można lepszemi lub gorszemi w wykona- 
niu, a gdyby były nie ślepo wykonywane, zatem 
z uwzględnieniem ludzi i potrzeb, nie pociągałyby 
tyle złych skutków za sobą. 

Niemcy wyprzedziły nas o pół wieku we wszech- 
stronnym ekonomicznym zawodzie. Dla nich pro- 
gram szkół ośmioklasowych w kształceniu wszel- 
kiej młodzieży, może być dobry, bo w Niem- 
czech łatwo młody człowiek po zdaniu matury, 
znaleść może zatrudnienie w tej lub owej gałęzi 
przemysłu. Ale u nas, gdzie głównem i jedynem 
źródłem bogactwa naszego jest rolnictwo, sam 
prosty rozum wskazuje, że szkoły powinny być 
zastosowane do rzeczywistych interesów kraju. 

Chlub'my się naszym konserwatyzmem, zacho- 
wawczością w Galicyi. Co do nas, przyznać się 
musimy do tej winy, czyli też zaślepienia, Zo prze- 
wodniej, zachowawczej myśli w wielu instytucyach 
dopatrzeć się nie możemy. Jeżeli zaś zachowaw- 
ezość. zależy na zachowaniu złej, przestarzałej ru- 
tuny, oh, w takim razie mamy aż zawiele kon- 


bny odbędzie się natychmiast, gdyż Daniela Ro- 


ichat wzywają przyjaciele i koledzy, aby wziął 


udział w ważnej dyskusyi, obecnosé jego w Izbie 
uznana konieczną. Daniel upojony radośeia, uznał 
za stogowne nie pytać wcale miss Lei i jej ciotki 
co do formy obrządku: panie zdawały się bowiem 
nie wielki kłaść nacisk na wszelkie religijne o- 
brzedy, są zapewne ich nieprzyjaciółkami Daniel 
nie troszczył się zatem wcale o to. Mer z Versoix 
przychodzi do domu pani Pauwers spełnić prawne 
formalności.. Podczas spisywania aktu, wesoła roz- 
mowa toczy sig w pokoju, nawet zanadto wesoła. 
a miss Arabella Bloomfield gra na fortepianie 
melodye wegie-skie, perskie, czy chińskie, które 
dzień przedtem gdzieś na koncercie słyszała, — 
słowem, klubowi temu cywilnemu zupełnie zbywa 
na powadze. Sama miss Lea nawet podp'suje akt 
ślubny z obojętnością, co nawet obecnych zadziwia. 
W końcu uradowany, uszezesliwiony Daniel bierze 
ją w swoje objęcia mówiąc: „O Leo moja naj- 
droższa! widzisz, że miałem słuszność, mówiąe, 
że wszystko prędko się da załatwić. Jakże krótko 
trwała ta ceremonia!“ — „O! ceremonia! odpo- 
wiada Lea, ceremonia podobobna do tej, którą 
wczoraj spełnialiśmy podpisując Kontrakt.“ — Na 
to wchodzi duchowny. „Kto jest ten pan?* pyta 
Daniel. — Czy ei tego nie powiedzia'a ciotka?“ 
Odpowiada. Lea spokojnie: „To jest pan Clarke, 
nasz pastor ten, który nas wkrótce połączy”. 
|Daniel osłapiał. Widzi, że obrzęd religijny ma 
grozi, odpowiedź Lei jasna, mimo podpisu w keię- 


interesami — jak utrzymują dzienniki — lesz | ció publiezność własnem zanatrywanient. \W po- | komedyopisarzowi przypadło. Wiedział pan Wik-izaś porwana wymową Daniela, przyjmuje jego | dze merostwa, nie uznaje siebie małżonką Dani: la. 
nową sztuką pana Sardou. Teatr naturalnie prze-|śród tylu różnorodnych żywiołów, które się nie |toryn Sardou dobrze o tych trudnościach kolosal- oświadczenie i oddaje mu swą rękę. W trzecim akcie po śniadaniu, podczas którego 
nych, umiał jednak przystąpić do rzeczy, użył ca Od drugiego aktu począwszy akcya toczy się | Daniel bardzo był zamyślony, naradza się on ża 


pełniony i... sztukę wygwizdanno!!... Tak jest, 
ale ezy sztuka padła? To zupełnie inne pyta- 
nie. Głos bezwyznaniowych gwizdawek na razie 
umilknąć musi przed sądem krytyki poważnej i 
bezstronnej, którą w sztuee nietylko komedyę 


nadawały do komedyi, p. Sardou musiał wybierać 
i uczynił to z niezwykłą bystrością, tak, iż roz- 
ciekawil nie tylko myślących, ale także i tłumy. 


Autor bowiem wprowadza w swej sztuce. walkę- 


miłości z wiarą — zapędy miłości i stanowcze 


lej swej wiedzy, wszystkich źródeł swojego olbrzy- 
miego talentu, zuchwałych lecz. dozwolonych pod- 


stępów. : 


Ferney, miasteczko niedaleko. Szwajcarskiej 


w miasteczku Versoix na jeziorze Genewskiem, 
najpierw u mistres Pauwers, ciotki panien Hen- 
derson, następnie u jednego z wiejskich sąsiadów 


uczonego szwajcarskiego u p. Fargis. Obrzęd ślu- 


swoim przyjacielem Fargia i doktorem Bidache. 
Fargis daje dobrą radę Danielowi, aby poszedł 
do kościoła, skoro miss Lea tego żąda; lecz Bi- 
|dache się sprzeciwia temu stanowez0: „Wszysiko 


zi 
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serwatyzmu w naszej prowincyi. Konserwatyzm |zapłacenia długów w ogólności, podczas gdy obec-|mny a w sprawach publicznych zawsze żywy brał 
prawdziwy widzimy w usposobieniu najmiłościwiej | nie widząc niepodobieństwo w dopełnieniu swych |udział i jak mało kto obznajomiony z ustawami 
nam panującego Monarchy względem nas, miejmy zobowiązań, tracą wszelką nadzieję ocalenia się|i z przepisami administracyjnemi. 
zatem dobrą nadzieję, bo pod wpływem coraz ob-|i jeszcze bardziej brną w długi i ściągają przezto| W obecnym ezasie we Lwowie panuje ruch 
szerniejszego samorządu, który pozostanie chlubą | srogie następstwa, jakie na niepłacących dłużni-|wielki na polu stowarzyszeń, gdyż w tym miesią- 
dla tych, co go żądali, posiadać będziemy mogli |ków spadają. eu znaczna część towarzystw odbywa doroczne 
myśl przewodnią rzeczywistych interesów Galicyi,| Ale nietylko to ustępstwo na rzecz swych dłuż. |awe posiedzenia. Wezoraj właśnie ukończyły się 
wolną od wszelkiego partykularyzmu, obejmującą | ników mógłby bank uczynić i przez to wzmocnić | narady w Towarzystwie kredytowem ziemskiem, 
całość potrzeb i naturalnych warunków wzrostu | swe stanowisko i polepszyć dolę dłużników. Nie|a jutro rozpoczną się obrady Towarzystwa Rolni- 
kraju. byłoby to bowiem z wielką ofiarą połączone, gdy |ezego. 
by bank przyjął zaległe procenta w stałej wyso-| 7% sprawozdania przedłożonego przez dyrekey¢ 
kości 10% POUL wią aby tę ee galicyjskiego Towarzystwa la Memia. 
2+ 7.7 |nie na raz ale amor zacyjnie i bez procentu wraz | go okazuje sie, że z końcem grudnia yło 
Z powodu artykułu o Banku włościańskim. z bieżącą upłatą pita i procentu splacali. wydanych półyskak 5%, na S adsame iloczynu 
Onegdajszy artykuł o banku włościańskim jest | Skutek tego hyłby taki, że włościanie niepotrze- podatkowego na sumę 9,745,700 złr. ubezpieczo- 
niejako pismem pojednawczem między rozgoryczo- | bowaliby dla wyjścia z teraźniejszych kłopotów nych na 496 hipotekach, oraz na podstawie oszą- 
ną opinią publiczną a prawami banku włościań- |Sprzedawać kawałków gruntów i ostatniej swej | cowaia przez detaksatorów na 549 kipotekach 
skiego, jest on niejako -sine tre et studio wypo- |chudoby i pouezeni teraZniejszg surowością banku 23,131,700 złr. W r. 1879 wydano na pod-tawie 
wiedzianym sądem o tej sprawie, a więc bardzo |Zwolnaby wydobywali się z długów i w końcu iloczynu padatkowego na 26 hipotekach 494 000, 
szacownym i cennym. Jednak ze względu, iz sza- stangh by na tem, że cały dług łatwiej i chętniej- a zanie sensores a fore 
now tor proponuje zbyt odległe załatwienie | Py Spiaciii. = sn ‚637, złr. Ogółem więc na ipote 
tej irae, które RASA Salt moim baer Uczynienie tych ulg byłoby niewątpliwie także | wydano pożyczek 5%, 35,009,800 zł. Tych 1180 
runąć i znaczna część zadłużonych włościan z po-|7 interesem banku połączone, a uczynione to być hipotek obejmuje 1,300,471 morgów gruntu 
siadania ojcowizny wyzutą byćby musiała, przeto | może na podstawie statutów dlatego, że art. 94| wartogei 90,222,244 rir. Z wykazandj wartości hi: 
może nie będzie rzeczą niewłaściwą, jeżeli przy-| lit. d stanowi, iż fundusz rezerwowy przeznaczony | potek wraz x długami poprzedzającemi dług Ëo- 
najmniej najogólniejszy szkic załatwienia tej przy-|jest na to, aby w razie tym, jeżeli elementarnie warzystwa kredytowego tiembkiego wyezerpano 
krej sprawy w najbliższej przyszłości przedstawić | Klęski dotkną dłużnika, bank mu nietylko udzielił | 4go „ wartości hipotek. 
sobie pozwolę. RA E ale także udzielił bez- Stan pożyezak dolę, i B% bezokresowyoh z koń- 
iwie ni j j powrotnego wsparcia. ROK . [com r. wynosił 20,404 000; z tój sumy u- 
len an gazy i aa, ae Bank zatem wobec terażniejszej nędzy ogólnej, | morzono 590,000 złr., pozostało 19,814,000 sir. 
w papierach Zakładu włościańskiego, nie moje |2POWodowanej nie z winy dłużników i widząc | Stan pożyczek 5% okresowych 19,453,000, użyeżo- 
dążyć do tego, aby ta instytucya krajowa runęła | Stostny upadek mniejszych gospodarstw, może|ng w ciągu roku 2,182,000, splacono 242,000 złr. 
Zanadto bowiem wielki kapitał reprezentuje, za. | Przy dobrej woli skorzystać z tego przepisu ina- pozostało 21,843,000 rir. Ogółem wierzytelność 
nadto wiele interesów publicznych krajowych jest wet trudno pomyśleć, czy zastosowanie tego prze- pozyezkowa wynosi 41,157,000 złr. „Towarzystwo 
z nią związanych, aby uboga Galicya przenieść |PiSu byłoby kiedykolwiek więcej na czasie jak wystawiło na licytacyę w roku ubiegłym 3 ma- 
mogła łatwo tak wielką klęskę majątkową. I zreaz- | Obecnie. A 1 wifechai a jatki: Brzana dolna w powiecie Grybowskim, 
tą dążenie takie nie jest nawet w obecnej jesz-| Powy2sze moje uwagi niechaj raczy rozważyć |Pajkowa w owiecie Sądeckim i Piotrów w po- 
cze sytuacyi banku koniecznem. Bank tak daleko | ?anowny autor onegdajszego artykułu, a przez tol wieeie Horodeńskim. Od czaBu istnienia Towarzy- 
nie zaszedł, aby runąć musiał i runalby tylko | każe się dla moich zapatrywań oględniejszym, | stwa sprzedano wszystkiego 25 hipotek. Ogólna 
wtedy, gdyby był zostawiony terazniejszemu swe-| "2 dyrekcya banku włościańskiego, której, gdy |liczba dóbr zahipotekowanych wynosi 1900. 
mu losowi i gdyby przekształcenie jego pozosta-|Przwie te same uwagi jeszcze w październiku| Majątek Towarzystwa pomnożył się w roku u- 
wione było, aż do tego czasu, kiedyby nieistnieją- | 1919 2 więc przed rozgłoszeniem tej sprawy prze: | biegłym a dochód ezysty przeniesiony do fandu- 
ca jakas w nieokreślonej PRzsiłości powstać mo- słałem, do dzisiaj ani słowem nie raczyła mi od- szu rezorwowego w kwocie 12,176 alr. i wynosi 
gaca instytucya finansowa interesa jego przejęła | Powiedzieć i wtedy szanowny autor nawet po-| oheenie 1,238,000 złr, ak 
i w ten sposób i bank i dłużników ocaliła. średnio nie pomówi mnie o chęć polemiki lub| Dochody zakładu wyniosły głównie x prowizyi 
Sądząc wedle niejakiej znajomości interesów | CDS Szkodzenia tej instytucyi krajowej. i esynezöw z domu 156,000 złr., wydatki na za- 
tego banku , przychodzi się do przekonania, że] Kraków d. 22 lutego 1880 r. rząd około 144,000 złr., przyczem podatki rządo- 
nie potrzeba w dalekiej przyszłości szukać ocale- Dr Józef. Retinger. we i stemple od kuponów wynosiły prawie 28,000 
nia dla banku i dla jego dłużników, że pomoc ta złr., nie liczące 10,522 sir. podatku domowego i 
i teraz się znajdnje i że nawet w statutach jest ae z gruntu, będącego własnością Towa- 
zawartą. Postarać się więc należy już teraz o ja- s z \ 
kień prekin służące do E Et banku i do KORESPONDENCY A CZ ASU" Na zebraniu towarzystwa została rozstrzygnię- 
ułatwienia możności dłużników dopełnienia przy- ” ta tylko jedna zasadnicza kwestya, że w przy- 
GE szłości kandydaci do dyrekeyi i do Rady Nadzor- 
czój mają zgłaszaó się do dyrekcyi i ta dopiero 
przedstawi walnemu Zgromadzeniu kandydatów. 
Obeenie: w miejsce p. Pilińskiego wybrano do 
dyrekoyi p. Macieja Kunaszowskiego dotychoza-| 
sowego zastępeę dyrektora, a to dopiero prz 
Seißlejszym wyborze. Do Rady Nadzorezój w miej- 
see zmarłego temi dniami p. Wasilewskiego wy- 
brany Leoneyusz Wybranowski. ` 
Wniosek p. Hubiekiego, dążący do zmiany sta- 
tutów w tym duchu, aby tworzyć spółki pożyes- 


Jetyeh wzgledem pasku Zobowinqañ, sia 
ardzo słuszną była uwaga p. Dra Wiktora 
Zbyszewskiego, umieszczona w jego odpowiedzi, Lwów 22 lutego. 
zgodna z uwagą autora onegdajszego artykułu, że W przeszły ezwartek odbyło się ostatnie posie- 
wprawdzie grant nie przynosi 6% procentu, ale dzenie ustępującój Rady miejskisj, na którem od- 
przecież włościanin ze względu na swą pie’? |ezytano sprawozdanie z działalności Rady w u- 
wyższy procent (oczywiście nie od za wy rome) biegłój kadeneyi. Sprawozdanie to zwróciło uwa- 
pożyczki) jak 6% od sta opłacać może i ta to ge na to, co miasto w ostatnich 3eh latach zdaia- 
właśnie okoliczność jest honorowym pomostem do lalo pod względem rozwoju szkół i porządków 
wydoby de Pla bat 4 iminy nm nhieiekieh, Była to implicite odpowiedź na zarzuty 
i drogą do umożliwienia wydobycia się włościan tych, eo agitowali najwigeój przeciw Radzie, że kows, któróby na koñou okresu dzieliły się fan- 
z terażniejszej toni. . , |zaniedbywała przedmieścia i nie pilnowała porząd- bom er m. spad? x porzadku dh vs 
Ze wzgledu, te nagła reforma we wszystkich ku. Rada serdecznie żegnała się x burmistrzem, Aa een ds e I sh Raya JARRE 
sprawach ludzkieh okazała się zwyczajnie zgubną a ostatnim jój czynem było udzielenie obywatel- da ke sia i bodzie ostawiony na przyszło- 
dla wszystkich interesowanye , przeto przyjąwszy | stwa honorowego presydentowi p. Jasińskiemu, nea Sala a BR Y. DAL PER 
na teraz nawet procont 10% jako maximum pro- który zrzekł się wraz z godnością prezydenta W. tych dniach chiens sie w W Bale alos 
centu przyjęte nawet przez komisye Rady pań-|również mandatu. poselskiego. Rządy miasta tym- = kisia wa ode b de ŚRI 
stwa, to bank biorąc tylko ten procent przy re-| ezasowo przeszły na wiceprezydenta p. Madej. AA „Paa: tył od sda Ros z T skład 
formie swej zbyt kosztownej administracyi mógłby skiego. Nowa Rada zbierze się we czwartek i Act pai d jk ee y 1: EA tela Bee: 
i powinien wyjść na swoje a dłużnicy doznaliby najpierw wybierze komisyę weryfikaeyjng do ea al precia da i Pańkowiki Ze stro- 
tak wielkich ulg, ze płacióby mogli długi, a WIE- | sprawdzenia wyborów, a dopiero po dokonaniu a W. działu wezmą udział marszałek Ą BR 
rzyciele banku nabraliby zaufania, że „listy „banku czynności przystąpi do wyboru prezydenta. D. e eo Yoki ię Ude 
mają bezpieczeństwo, a nie jak obecnie mniemają andydatów na tę godność jest pięciu. Najpier- PR 


że bezpieczeństwo to jest iluzoryczne. so sont | wej jest nim obecny wiceprezydent adwokat Mar- 
Przyszły los dłużników uregulować nie jest | oeli Madejski. Byłby on niezawodnie zupełnie od- 


więc rzeczą niepodobną, a zaradzić przeszłości powiednim prezydentem ze względu na swe zdol- 
ności i obrnajomienio ze sprawami miejskiemi, 


zaradzić długom, które się tak niestosunkowo 
ale wybór jego nie jest prawdopodobny, gdyź nie 
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Krakow 24 Intego. Podajomy wyciąg z pro- 
tokółu pierwszego zwyczajnego posiedzenia kra- 
jowej Rady zdrowia, odbytego w dniu 30 stycz- 
nia 1880: 

Odezyteno odezwę krajowój Rady szkolnój z d. 
18 grudnia 1879 zawiadamiającą, że na wniosek 
kraj. Rady zdrowia z d. 23 listopada 1877 w spra- 
wie zarządzenia w wszystkich większych miastach 
kraju na czas zimowy peryodycznyeh, sanitarnych 
inspekcyj szkółek freoblowskich, oehronek i niż- 
szych szkół wszelkich wyznań, wydany został o- 
kólnik z d. 28 października 1878 do wszystkich 
Rad szkolnych okręgowych, jakoteź do wszyst- 
kich dyrekeyj szkół średnich i seminaryów nau- 
czycielskich z poleceniem przestrzegania wszyst- 
kich, w wniosku kraj. Rady zdrowia wskazanych, 
warunków higieny szkolnój. 

sprawie przyjmowania i umieszexenia cho- 
rych ospowych w szpitalach św. Łazarza w Kra- 
kowie, udzielonój kraj. Radzie zdrowia reskryp- 


wzmogły, jest tem łatwiej, 


Każdy bowiem, kto bodaj by cokolwiek za- używa on dostatecznój popularności. Innymi kan- 
stanowił się nad obecnym stanem majątkowym dydatami są: pp. Dąbrowski, adwokat Guoiński, 
banku i jego dłużników, dalej komu nie są obce | Dr Milleret i Mochnacki. Dąbrowski jest lakier- 
ceny, jakie bank ze sprzedaży zadłużonych go- nikiem, obywatel peważany, był już posłem do 
spodarstw uzyskał, ten zapewne przyzna, że za- sejmu, o ile jednak sama prawość nie wystarcza 
ległość dłużników banku co do procentów zwłoki |do prowadzenia spraw tak różnordnych, jakiemi 
musi w księgach tego banku figurować jako takie są sprawy wielkiego miasta, o tyle i ten kandy- 
dubiosum, o którego zrealizowaniu bank nawet|dat mimo wielu osobistych przymiotów nie zdaje 
marzyć nie może. Po co więc łudzić się płonną |się edpowiadać zadaniu. Adwokat Głnoiński ezlo- 
nadzieją, gnieść bezskutecznie dłużnika, kiedy się | wiek wielkiego rozumu i prawości jest już w bardzo 
i tak celu nie osiągnie i nie lepiejże poprostu | podeszłym wieku; można wige przypuszczać, ke 
mieć tyle dobrej woli lub odwagi cywilnej, aby po-|w Radzie powinny wystąpić dwie głównie kan- 
zycyę, która sama przez się jest bez wartości, za /dydatary: Dra Millereta obeenie prezesa lwowski6j 
którą żaden przedsiębiorca groszaby nie dał, po | Rady powiatowój i Mochnackiego Edmunda radcy 
prostu z ksiąg wykreślić? Skutek z tego byłby Wydziału krajowego, a jednego z najzdolniej- 
olbrzymi, bo dłużnicy, widząc znaczną różnicę |szych prawników w kraju. P. Mochnacki mało 
w wysokości swych długów, zachęceniby byli do | wprawdzie znany, ponieważ może przesadnie skro- 
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się temu sprzeciwia! woła, jego zasady, pisma, 
mowy, przeszłość i przyszłość! Jego wyborcy, 
moje artykuły! Byłoby to zaparciem się tego, co 
już pow edział, powie, lub powiedzieć moje!“ 
Daniel podziela zdanie doktora Bidache, Fargis 
opiera się temu stanowczo w godnych do zapisania 
słowach: „Nie popełniaj w własnym domu błędu 
nie do przebaczenia, który w innych miejscach po- 
paid, nie podnoś kwesty! religijnej!“ Ale 

aniel już wziął postanowienie: „Żadnego ustę- 
pstwa! Kościół wywiera właśnie wpływ przez 
żony i matki! Czas juz, aby tacy, jak ja ludzie, 
dałi przykład zerwania, choćby to miało dopro- 
wadzié do ostateczności”. 

Zresztą Daniel nie wie, z jakiego powodu Lea 
żąda ceremonii kościelnej, zapytuje ją oto w oso- 
bnej scenie; Lea najpierw się dziwi, nie rozumie, 
lecz gdy już zrozumiała, stawia mężny opór i wy- 
łuszcza swoje zapatrywania. Jako córka Anglika 
i Amerykanki ma w sobie uczucia, które są na- 
stępstwem podwójnego pochodzenia, ona tak samo 
jak Daniel chce, aby ludzkość szezeslwa i wo 
była, ale niechaj panuje chrystanizm, nigdy zaś 
¿celzm! Wszczyna się dysputa dwóch przeciwnych 
obozów, zapala się; czem więcej Daniel zagłębia 
się w obronie swoich teoryj i zaprzecza stanowczo 
zdaniom Lei, tem więcej Lea wznósi się w krainy 
idealnej wiary i nadziei. Zerwanie nieuniknione. 
Przychodzi ono wreszcie do skutku: Daniel od- 
mawia publicznie towarzyszenia miss Lei do ko- 
ścioła, a miss Lea wzbrania się iść jako mal- 
żonka do domu Daniela Rochat, w obec Boga 
bowiem nie uznaje się Daniela małżonką. Nie 
innego nie pozostaje Danielowi, jak oddalić się ; 
to też wychodzi z grożbą, że powoła się na prawo. 
Jednak wieczorem Daniel zrozpaczony, żąda na- 
tychmiastowej rozmowy sam na sam. Lea wskutek 
spóźnionej pory odmawia, odkładając rozmowę 
o jutra. Daniel zakrada się do pomieszkania Lei, 


małżonek zakochany próbuje uzyskać żonę, prze- deralnego, które zezwala na rozwód zważywszy na 
mawiając do niej słowami kochanka, Lea prze- | nieprzewidziane okoliczności zaszłe w związku mał- 
czuwa, niebezpieczeństwo, lecz ona także chciałaby |żeńskim i na niezgodność przekonań religijnych. 
sie oddać temu, którego tak kocha. Zdaniem doktora skoro Lea odmówi podpisu, tem 
Dyolog toczy się pod wpływem gorącego uczu-|samóćm wyrzeknie się swoich pretensyj a Daniel 
cia, przeciwieństwa zasad i zdań. — „O zostańmy | wróci wolny do Paryża i urzeezywistni program 
tntaj duszo droga razem, w uściskach miłości na- małżeński doktora i małżeństwo cywilne i rozwód. 
szej, będzie ona jedynym celem naszego życia”. | Daniel ma nadzieję, ale za późno — złudzenia rozwia- 
— „Nie bluźnij Danielu, nie ma miłości bez Bo- ły się; Lea widzi, że pomyliła się w wyborze Da- 
gal“ — „Widzisz dobrze, że tak nie jest, gdyż ja |niela, a Daniel pomylił się w wyborze Lei. Roz- 
cię kocham! — Lea się opiera. — „A! ty mnie nie|wód przychodzi do skutku. W niedalekiej przy- 
kochasz !* woła Daniel. „Ja cię nie kocham! Nie |szłości znajdzie innego małżonka, bardziej godnego 
kocham go! Jemu ziemska miłość wystarcza! Ko- | uszczęśliwić ją w sobie kuzyna rozsądnego, nad- 
chać się, umrzeć i wszystko skończone; lecz dla zwyczaj systematycznego i niezrównanie uległego, 
mnie nawet całe życie pełne miłości nie starczy |słowem Karola Henderson. Koniec sztuki jedyny 
ja chcę nieskończoności — ion mówi, że go nie ko-|jaki logika nakazywała i za jego pomocą autor 
cham! Nie kocham ciebie! a chcę abyś tu na zie- uniknął zwykłego a niedorzecznego rozwiązania, 
mi i tam w górze należał do mnie, i zawsze, | które nikogoby nie zadowoliło. Już w 2 dniu da- 
zawsze tylko do mnie! Ty się ośmielasz mó- ły się słyszeć głośne objawy niechęci; jeden z na- 
wić o miłości, która wierzy w śmierć swoją |iwnych widzów sądząc mylnie, że autor wyśmiewa 
w obec mojej, która wieczność przed sobą widzi ! |ceremonię ślubu kościelnego — zawołał: Vive l’etat 
Porównaj twoją miłość, która się ezolga, z mojem| civil! — śmieszny okrzyk, któremu odpowiedziano 
uczuciem, które ma skrzydła prawdziwej miłości! | wesoło krzycząc: A la porte les sous préfets! Sto- 
Daniel olśniony, napół zwalczony, pijanyfrozkoszą, |pniowo oznaki niezadowolenia coraz bardziej się 
pod wpływem tajemniczej ciemności Sypialnego po- | wzmagały, nareszcie przybrały rozmiary burzy w po- 
koju Lei przystaje — pójdzie do pastora Clarke. W o- śród której pan Delaunay (Daniel Rochat) z wiel- 
knach jego domu widać jeszcze świątło. Świadków |ką trudnością mógł wymienić imie Wiktora Sardou- 
nie będzie. Lea decyduje się lecz Daniel żąda jesz- | Koniec końców sztuka padła — fakt niezaprze. 
cze więcej, żąda tajemnicy. — Lea się obrusza; czony. 
„Mam ukrywać nasz ślub kościelny jak zbrodnię?!| Ale ezy upadek ten jest ostatniem słowem, po- 
Mam być spólniczką tego kłamstwa i tej nikczem- | zwalamy sobie powątpiewać. Z łatwością może 
ności! Nigdy!..... Zapieraj się własnej wiary krytyka poważna i bezinteresowna sąd wydać. 
jeśli tego chcesz — lecz ja swoją otwarcie wy-| Widoczne jest, odkładając na bok szczegóły i 
znaję. — Jestem chrześcianką nie zapieram sig tego |sprzeezki o drobnostki, że stareie sie, spór, które 
i szczycę się tem“!... Wszystko się skończyło. Da- rozdzielają Leg Henderson i Daniela Rochata, koń- 
niel odpycha po raz drugi szczęście, które na niego |czą się rozwodem x prostej bardzo przyczyny. 
spadało, Lea mdleje. — Nazajutrz rano wszyscy | Ci ludzie nie kochają się weale, gdyby się praw- 
zrozumieli, że trzeba zakończyć tę sprawę, doktór |dziwie koehali, jedno z nich poświęciłoby się dla 
Bidache podaje myśl, aby się uciec do prawa fe- drugiego. Kobieta. Nie chciałbym tego, gdyż ko- 
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C. Wykonanie pod kierownictwem urzędowen,. 
(Komasacya urzędowa). 
$. 17. Jeśli niema wspomnionego w $. lńtym 288 
żądania komasacyi prywatnej, lub jeśli tym spo. E 
sobem komasacya w ogóle nie przyjdzie do sky. A B 
tku, należy wykonać ją, jeśli nie orzeczono wędję Fé 
$. 13g0 o zaprzestaniu jej, pod kierowniotwen mke 


tem Namiestnietwa z d. 28 grudnia 1879 przyję- 
to jednogłośnie obszerne sprawozdanie referenta 
tój treści, że na mocy $ 26 statutu szpitala św. | 
Łazarza w Krakowie, szpital ten obowiązany jest 
do przyjmowania chorych dotkniętych chorobą za- 
raźliwą , tak długo, dopóki ta choroba nie panu- 
je epidemieznie ; że należało zatem już w czasie 
budowy tego szpitala pamiętać o odpowiedniem 
umieszezeniu chorób zakaźnych sporadycznych; 
że wreszcie obecne umieszezenie chorych ospo 
wych w wspomnionym szpitalu w sali, do którój 
przechodzi się przez salę, mieszczącą innego ro- 
dzaju chorych, nie da się żadną miarą pogodzić 
z wymogami nauki. 

Na zapytanie Namietnictwa, czy względy zdro- 
ją na przeszkodzie udzieleniu przy- 

. Libanom na urządzenie drugie- 
go pieca wapiennego na parceli pod L. 561 w Pod- 
górzu, uchwalono zażądać bliższych informacyj i 
dokładniejszego planu sytuacyjnego. 


sowanych b 
y pestanowienia, 2a. śe 


ii 


komasacyi: 1) Co do wyśledzenia i stwierdzenia 
należących do sprawy komasacyjnej prawnych ato, cóż 
sunków wspólników komasacyi między sobą i wzglę. $ 

dem uprawnionych do serwitutów lub obsrezonych , SE 
serwitutami, jako też co do uwzględnienia tych 
stosunków przy ustanowieniu kompensat i w 


lutego. Podajemy dalszy ciąg pro- 
tit ustawy o komäsaoyi gruntów i 


B. Wykonanie przez wspólników komasacyi. (Ko- 
masacya prywatna). 

$. 14. Wykonanie komasacyi pozostawi się sa- 
mymże właścicielom objętych komasacy4 gruntów 
(wspólnikomi komasacyi), jeśli tego jednomyśl- 
nie zażądają, a to z obowiążkiein przestrze- 
gania przepisów zawartych w poprzedniej czę- 
ści A. rozdziału TIL, przy ezem także postano- 
p. 1. 2. i3. znajdą właściwe zasto- 
sowanie. Przy takiej köilasaöyi prywatnej należy, 
cò się tyezy wżajeinnego między wspólnikami ko- 
masacyi stcstinku, ułożyć reguły, wedl» których 
celem dopięcia zamierzonej kdmasacyi ma się po- 
stępować, & szczególniej godzić zachodzące może 
między samymi wspólnikami spory, jako też uło- 
żyć sposób rozkładu i pokrycia połączonych z ko- 
masacyą kosztów, a to w statucie, który przez 
wspólników komasacyi jednomyślnie powinien być 
i przedłożony komis 
-—albo też ułożyć 
plan komasacyjny (.cenienie gruntów i praw; któ. 
ró przy kompensacie lub wyrównaniu uwzględnić 
wypadnie — plan kolipesaeyjny — plan trządzeń 
gospodarskich) wraz z odnośnemi kwestyami ko- 
sztów, a to znów jednomyślnie przez wspólników 
komasaeyi. Należące do sprawy stosunki z tymi 
interesentami, którzy, nie należąć do wspólników 
komasacyi, wchodzą do rzeczy 
z komasacya w m 
tkownietwa, uregu 


dnak wyjęte: a) Spory o własność lub posiadanie, 
gruntów objętych komasacyą i o wspomnione w $ i 
Slszym uroszezónia wierzyciela co do zadoñón: 
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rzez powiązany 
śl 8. 12g0 wykup 
ować powinni wspólnicy koma- 
sacyi sposobem umowy z interesantami albo sa- 
mi, albo przez organ swój powołany statutem. 
nie należące do wspólników 
komasaeyi, wchodzą do rzeózy przez ustanie słu- 
żebneści gruntowej w myśl $. 11go, lub przez po- 
|wiązaną z komasacyą zmianę w prawie użytko- 
wnietwa lub przez utworzenie zakładu 
skiego w myśl $. 12go, starać się należ 
0 umowę, a względnie o uznanie, że służebność 
runtowa ustaje ($. 11). Gdyby jednak umowa ta 
ub uznanie nie przyszło do skutku, tależy przed. 
stawić sprawę komibyi 


Z temi osobami, które, 


we czy nie, nie Wiążąc sip prawnemi regułami | 
dowodu. Okoliczności, które. wywarły 'wpływ de- 
eydujgoy na ish: prackonanie 
toczone w umotywowaniu ich orzeczeń... - y 
$. 20. Od chwili rózpoczęcia śię: kompetancji - 
władz komasaóyjnych: wedle postanowień. §: 1880/41 : 
wykluczony” jest ala odnośnych: spraw” i- SpOrOW do” 
między strońami przepisany innemi ustawami tok a 
instancyj administracyjnych lub sądowych. Szeze: _ 
gólniej nie wolno od chwili: oznaczonej ‘$. 18tym 
mować juź skarg sądowych o sporach, któ: 
załatwienie należy do władz komasaeyjnych. 
Gdyby zaś skargi takie były już wniesione ' prze 
ową chwilą, natenczas, jeśli nie zażądają obie, 
strony zaprzestania "procesu — w jakiemkolwiek 
stadyum znajdowałaby się ezynność proóesowa 1. 
czy wyrok już zapadł czy nie — należy. pozosta; / 
wić wolny bieg dalszemu tókowi prawnemu. W ta: 
kim jednak wypadku należy, jeśli albo, zgodzono 
się na dalsze prowadzenie sporu sposobem suidd: 
rycznym, albo z stanu sporu prawnego wynika, 
iż nie będzie ztąd ujmy. dla nabytego przez jednę 
lub: drugą stronę prawa formalnego, :zastosow 
przepisy o postępowaniu sumaryeznem.: Gdyby | 
jednak taki spór prawny prowadzony był dale 
w pierwszej instańeyi wedle: postępowania , zwy: 
ezajtiego, natenczas w toku instaneyj wyższych na 
leży bądź eo bądź zastosowa 
nia sumaryeznego. a 
| $ 21. Na wykonanie praw w czasie czynności. 
komasacyjnych, komasacya nio wywiera wpływa 
powstrzymującego; owszem trwa ona dalej w sta- 
nie dotychezasowym, lub, jeśli celem. stósownego — 1 


krajowej do roxstrzy- 


§. 15. Plan komasaeyjny, który przyszedł do 

skutku przez zastosowanie statutu lub sposobem 
bezpośredniej. umowy wspólników komasacyi, na- 
6 przed wykonaniem komisyi kra- 
jowej do zbadania i zatwierdzenia. Zatwierdzenia 
y, jeśli plan nie zgadza się z przeć 
pisami części A. rozdziału IIL., lub jeśli wyka- 
zujo niedostateczne ttsunięcie pomięszanego polo- 
żenia gruntów lub inne ważne i sprzeczne x celem 
komasacyi wadliwości. 
.,8. 16. Jeśli przeciw planowi komasacyjnemu 
nie ma zarzutu w myśl ustępu drugiego $. 15go, 
lub jeśli się go następnie usunie, komisya krajo- 
wa zarządzi wyłożenie planu w gminie, w której 
komasaeya ma być dokonana, na ozas dni 30 i 
ogłosi to rozporządzenie edytktem, który obwie- 
áció należy w tej samej gminie i w krajowym 
dzienniku urzędowym, z tem nadmi 
ktoby z osób trzecich, których prawa 
powiązane z komasacyą zmiany w własności bez- 
pośrednich interesentów bezpośrednio są dotknięte 
(§. 29), miał 006 zaraucić, powinien to uczynić 
w podaniu do komisyi krajowej w przeciągu o- 
nych jeszcze drugich dni 30. 
owiązywać będą co do orze- 
masacyjnym i o stosunkach 
wspomnianych w ostatnim ustępie 8. 15go, jako 
też eo do reszty postępowania w ogóle, te same 
ırzepisy, jak przy komasaeyi pod kierownictwem 
urzędowem (część ©. rozdziału HI.) 


odmdwié należ 


wego czasu i nast 
W dalszym toku 


é. przepisy postepows- 
ezenia o planie ko Ak SU: 


BU ee 
, kaleką, którego mózgowi brak warunków i 
nia ezegokolwiek do skutku, oka: == 
kiem niedołężnym, a dla lepszego | 
przed piękną połową rodu ludzkie- 7 
go po prostu okazał się głupcem! Portret ten 
chociaż nie bardzo pochlebny,, uderzający krzy: 
ezącem niepodobieñstwom, 


bieta, któraby dobrowolnie zrezygnowała x o- 
brządku ślubnego, wszezepiłaby w publiezność 
uczucie, któreby wesle na poważanie nie: zakra- 
wało. U kobiety, chrześcianki, jest pewna go- 
dneść moralna, której brak ezuć się daje w ko- 
bietach innej religii. Pan Sardou przeezul logieznie 
koniec, to też miłość Lei i Daniela wysnuł ż przy- 
adkowego spotkania ; Daniel zakochał Bię w pię- 
ności Lei i jej wdziękach; Lea w wymowie 
Daniela i jego rozumie, Jest 
padkowe, jakich w życiu tysiące. Ostrożność ta 
dowodząca najlepiej o sile olbrzymiego talentu, 
nadaje więcej prawdopodobieństwa niespodzianemu 
zerwaniu. Daniel i Lea pożądali się, lecz nie 
kochali się, przy pierwszej przeszkodzie każde | R 
z nich zastanowiło się. Lea nie chciała się pod- 
niżającemu dla niej warunkowi, Daniel nie 
zerwać ze swoimi przyjaciołmi i narażać 
awojej przyszłości. To właśnie nie podobało się 
publiczności. Daniel Rochat, jako teatralna oso- 
bistość, będąc najpierw podziwiany, stał się przed- 
miotem ogólnej pogardy i ogólnego pośmiewiska*. 

W dalszym ciągu swego sprawozdania August 
Vitu stwierdza fakt, że oprócz kilku osób, które 
były z góry uprzedzone, cała publiczność słucha- 
jąc s dobrą wiarą i z pobłażaniem, huesnemi 
oklaskami przyjęła najpierw 1 akt od początku 
do końca, tak ślieznie przeprowadzony, lecz na- 
stępnie znienawidziła postać Daniela. 

„Wiktoryn Sardou, mówi dalej pan Vitu, wea- 
le na to nie liczył, chciał w swoim republikań- 
skim ateiście przedstawić człowieka zupełnie 
prawego i szozerego, a przekonanego, aby go 
protestantki Lei, niemaniej 
broniącej zasad wewnętrznego 
przekonania. Ateizm bezwzględny jednak jest 
przeciwny nietylko wrodzonym uczuciom publi- 
czności, ale także z tej prostej przyczyny, że 
Daniel Roehat w ciągu sztuki okazał się mania- s 


zał się kochan 


które wywołało krzyki p 


August Vitu zarzuca autorowi 
ną ociężałość w 
od 3—5 aktu, d 
że toezy się nieustannie 
Oddało to sztukę na pas e. 
&4 przebaczyć panu Sardou powodzenia Rabagasa. 
zecz dziwna! Awantutnik Rabagas doznał sus! 
go powodzenia, a uczeiwy Daniel Rochat 
a. Z tego wnosić można, że poezucie ogólne 
j pojmuje tego rodzaju ezłowieka w pierw- 
giej. Na każdy sposób 
wnosić nie można i spo: 
że krytyka francuska, jakoteż 
ność nie powiedziały jeszcze =. 
ostatniego swego słowa. Sardou wychodząc z pierw: 8x Misty 
szego przedstawienia roz 
dzieć, stosując swoje sło 
„Nie potrafią się obronić 
stanąć w mojej obronie“. 
my tylko, że Wesele Fig 
wygwizdane na pierwszem 
daak pierwsze pozostało 


jeden błąd : pow- 
rowadzeniu rzeczy, szczególnie 4 
a się ona tem bardziej uczuć, Imperyal 
w około jednego punktu. E 
two cych, którzy nie mo- 


to małżeństwo przy- 


szej postaci, aniżeli w dru 
z pierwszej porażki nie 
dziewać się należy, 
prawdziwa pablicz 


gniewany miał- powie” | 
wa do konserwatystów; 
j sakoro dziś nie umieli. 

y jednak przypomat 
ara i Rabagas sostalí 
przedstawieniu, a Je” 0”. 
królem komedyi:i do: 7 
jest grywanem, a drugi wśród bursy | 
dotarł do blisko ezterystu przedsta eye l 
wień i zdobył sobie po Weselu Figara- pierw+ Akeyo E 
sze miejsee między 
Wygwizdanie sztuki p 
litycznego exiowieka 


postawić naprzee w 


prawej i szezerej, olityeznej, zarówno jak po” x 
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3 przejścia dotkniętych komasaoya stosunków w no- 
“we ukształtowanie władze komasacyjne naxnaeza- 
ją prowizoryum, w stanie prowiżorycznie uregu- 
owanym aż do wykonania planti komasacyjnego. 
Szczególniej przeprowadzenie egzekucyj na pod- 
stawie prawomocnych wniosków, orzeczeń lub u- 
kładów nie jest powstrzymane przez komasacyę, 
przy zem jednak także na wypadek powiązanej 
| tem zmiany własności postanowienienie $. 2380 
najdzie zastosowanie. te 
| §. 22. Oświadezenia złożone w przebiegu koma- 
facyi urzędowej przez interesentéw lub ich za- 
stępeów w sposób ważny wobes prawa nie mogą 
być jednostronnie odwołane. Do ważności takich 
oświadczeń, ustępstw i układów nie potrzeba ani 
przyzwolenia oznaczonych w $. 29tym osób trze- 
eich, ani przyjęcia ieh przez władzę administra- 
ną lub nadopiekuñeza. Potrzeba jednsk w miejsce 
władzy nadopiekuńczej przyjęela przez komisyę 
krajową. ERAN 
F g. 28. Sytuacya prawna, stworzóna w pizebiegu 
komasacyi urzędowej fprzez ważne oświadszenia 
eresentów lub przez stwierdzenia i orzeczenia 
adz komäsasyjnyeh ze względu na wykonanie 
masacyi, jest przy zmianaeh własnośsi obowią- 
jującą także dla następców prawnych, bez różnicy 
ytulu, z jakiego zmiana ta zaszła. 
- 8.24. Szczegóły postępowania, którego przy ko- 
nasacyi urzędowej z zachowaniem przepisów zawar- 
yoh w części A. rozdziału III. trzymać się neleży. 
Astanowi ustawodawstwo krajowe, a to 
y szezególności eo do ustinowWienia geometrów 
y masie komasacyjnej, co do osobnego otaksowañia 
ewnyeh połączonych z gruntami przedmiotów, eo 
o wytyczenia i poddania naradom planu kompen- 
Baoyjnego na samem miejscu, eo do przesłuchania 
jspólników komasacyi z zastosowaniem ducha $. 
jgo, eo do fakultatywnego lub obowiązkowego u 
ye lednienia ich zdania stósownie do kwestyi bę- 
dąóej właśnie pizedniiotetń dzynneści, co do po- 
oszenia kosztów komasacyi, jako też w ogólności 
o do postępowania w czynnościach urzędowych, 
Fynikajgeych x wykonania komasaeyi. 
8. 20. Zatwierdzenie ułożonego pod kierownie- 
rem komisarza miejscowego planu komasacyjne- 
o, a względnie orzeczenie o wniesionych przeciw 
jemu zarzutach, należy w pierwszej instaneyi do 
tomisyi krajowej, a w razie odwołanie się do ko- 
lisyi ministeryalnej. ; wa 
8. 26. Przeciw prawomocnemu już planowi ko- 
hasacyjnemu nie dozwolone jest żądanie przywró- 
ia do stanu dawniejszego, ani też żadna inna 
testacya. Może jednak, jeśli 1) urasta szkoda 
iedochowania tych postanowień, które poezy- 
no pod |względem przejścia z stosunków do- 
tychczasowych do nowyeh, wynikających z koma- 
acyi, sxezególniej eo do przypadających na ten 
jas użytków i eo do uprawy gruntów; lub jeśli 2) 
artosé gruntu lub innego przedmiotu, jaką przy- 
o przy ostateeznem ustanowieniu kompensaty 
wyrównania, chociażby wskutek przypadkowej 
koliczności zmniejszyła się iprzed cddaniem go 
"owemu właścicielowi; lub jeśli 3) przy wykona- 
i kouasacyi zaszedł błąd pomiarowy lub ra- 
nkowy—poszkodowany w ten sposób może zażą- 
wynagrodzenia, a to w wypadkach osnacvo- 
joh liesbami 1) i 2) od dawniejszego włeśni. 
ela odnośnego gruntu lub przedmiotu eo najda- 
w przeciągu dni 60 od chwili przeprowadzo- 
o wykonania gdnośnej ozęści planu komskn- 
nego, w wypadku xas oznaczonym liczbą 3) 
najdalej w przeciągu roku od takiejże chwili, 
to od tej strony, która w skutek zachodzącego 
jpłędu ma korzyść, a którą wyśledzić powinna wła- 
a komasaeyjna. Wynagrodzenie dać należy w wy- 
idkach oznaczonych liczbami 2) i 3) w pienią- 
ch albo w gruncie, stósownie do tego, czy 
ywda stała się w pieniądzach czy w gruncie, 
vyjatkiem wypadku, że wynagrodzenie w grun- 
uie obyłoby się bez znacznej ujmy dla nowe- 
D ukształtowania własności gruntowej. 
$. 27. Ostateczne wyroki władz komasacyjnych 
ko też zatwierdzone przez nie układy mają pra- 
ha skut: czność sądowych, lub, o ile chodzi o 
rawy adminietacyi politycznej, wyroków wyda- 
ny h przez władze polityezne, a względnie ukła: 
Ww i porówno z niemi powinny być egzekwowa- 
prze» właściwe władze. Przy podejmowanych 
| podstawie tych dokumentów zapisach w księ- 
ach publicznych osoby trzesie, dla których ciążą 
| gruncie prawa rzeczowe, przesłuchiwane nie 


u 8. 
$. 28. Wszystkia zapisy, które na podstawie 
spomniąnych w $. 27mym dokumentów selem 
pieczenia osób trzecich przenoszone będą 
runtów odstąpionych w drodze komasacyi na 
nt komasacyjny, o ile nie ma być zapisana za- 
om zmiana w osobie uprawnionego lub w obję- 
01 prawa są wolne od należytości skarbowych. 
nadto na czas lat pictnastu po wejściu ustawy 
ejsze] w żysie wolne są od należytości skar- 
ych dokonywające się na jej podstawie prze 
esienla mienia i nabytki praw. (Dok. nas.) 


'Mosya. 


M Niczmiernie ciekawem i charakterystyeznem 
lamieriem chwili, dowodzącem, że rząd rosyjski 
cit zupełnie — jak to powiadają — lowe 
|obec bezprzykładnego w dziejach świata zuéh- 
stwa partyi rewolueyjnej, jest dziwne stanowi- 

, jakie ten rząd zajął względem ostataiej, 
sznej katastrofy w zimowym earskim pałacu 
Petersburgu. Nazajutrz po wiadomym wybuchu 
b. m., już cala Europa, a może i cała kula 
©mska, dzięki telegrafom elektrycznym, wiedzia- 
Bzozególowo o eksplozyi i nikt jako żywo nie- 
tpit ani chwili, że niezem innem nie była ona, 
x tylko nowym zamachem na życie Cara i jego 
zimy, zuchwalszym t lko i zręezniej obmysla- 
Jm, niż wszystkie poprzednie, gdy w Rosyi po- 
eto prawdziwie śmieszny i dziecinny ramiar 
howywania w tajemniey nietylko szczegółów 
buchu, ale nawet ‘ego tak jasnych i niewątpli- 
ch powodów, postanowiono słowem ogłosić, że 
Ybuch nastąpił w skutek pożaru, wynikłego 
zapalenia się zgęszezonego gazu oświetlającego. 
dla kraju i dla swoich. Dla Europy zaś po- 
gto po prostu zamiar, vaprawde bardzo naiwny, 
rstrzymania przesyłki wszelkich wiadomośsi 
Osyi za granicę, nietylko dzienników, ale i li- 


w przywatnych. Skutkiem tedy tego tak dziw- 
o postanowienia, które w naszych czasach. 


Chinach nawet za anachronizm poczytanem 
by mogło, — od 17 do 21 lutego włącznie 
t w Európie nieotrzymał ani świstka z Rosyi, 
zienniki i listy ztamtąd dopiero 22 wieczorem 
Szciu nadeszły. Co zaś jest w tem wszyst- 
m najdziwniejssem i najnieloiczniejszem to to, 

u, Cotrzymywano sobie tak wiernie postanowienia 
(gg dmnicy, powziętego po niówózasie, bo przed- 


tem, w pierwszej chwili powszechnego przeraże- 
nia i popłochu, dopuszezono, że telegraf rozesłał 
na cały świat wiadomości, niepozostawiające naj- 
mniejszego wątpienia o naturze i charakterze wy- 
buchu w zimowym dworcu. To też wszystkie 
te zachody do niezego, oprócz do Śmieszności 
nie doprowadziły: nikt bowiem w Haropie, a są- 
dzimy nawet, że i w Rosyi, nie dał się niemi o- 
szukać ani na chwilę. We selo daryty!.. jak 
powiada rusińskie przysłowie. Se 

Ale mamy przed sobą stosy zaległych dzienni- 
ków, rosyjskich, otrzymanych xa kilka. dni 
hurtem. Rozpatrzenie się w nich da nam ciekawy 
obraz, jak naiwna myśl zachowywania w tajemni- 
cy przyczyn i szezegółów katastrafy pałacowej 
upadala eo ipso, jak z niej abdykowano stopnio- 
wo pod naciskiem oczywistości i wymowności 
faktó ', i jak nareszeie upadła stanowexo, ustę- 
pując miejsea prawdzie, choć obwijanej w bawełnę 
rozmaitych omówień i niedomówień koniecznych. 

I tak — nazajutrz po wybuchu dzienniki ro- 
syjskie donoszą krótko tylko i lakonieznie, że 
„wezoräj, w zimowym dworcu, w skutek pożaru, 
wynikłego z zapalenia się gazu oświetlającego. 
zgeszezonego w podziemiach pałacowych, nastąpił 
wybuch“... i t. d. (znane szczegóły i sprawionem 
przezeń zniszczeniu i padłych ofisrach, tudzież 
hymn dziękćzynny do Boga, że „uböstwiony“ Car 
i jego rodzina wysżli obronną ręką z niebezpie- 
ezeństwa). Drugiego dnia ogłaszają dzienniki roz- 
kaz dzienny jenerał-gubernatońa Hurki o „nie- 
szezęściu, zdarzonem 'z niewiadomych przyczyn*, 
o szezęściu, że Carskiej rodzinie nie się nie stało, 
tiidzież o wierności Finlandzkiego pułku gwardyi, 
który trzymał straż w pałacu i którego żołnierze 
niezeszli z posterunków pomimo niebezpieczeń- 
stwa życia. W kronice pódają już szersze, ale 
także znane nam już szezegóły o okropnych skut- 
kach wybuchu. O przyczynach zaś mówią, że są 
niewiadome, i że w rasie ich wykrycia ogłosi 
o nich Qoni c urzędowy. Aż dopiero dnia 20 lu- 
tego w)rzeezono się myśli zachowywania w ta: 
jemnicy powodów katastrofy, bo dzienniki już 
mówią nie o „wypadku“, lecz wyraźnie o „zama- 
ehu“. St. Pet. Wiedomosti powiadają pod tym 
dniem: „Niema już najmniejszej watoliwaści, że 
wybuch w zimowym pałacu nie był sktitkiem 
wypadku, jak np. zapalenia się gazu, lecz był 
jednym z najbardziej zbrodniezych i zuchwałych 
zamachów, jakie kiedykolwiek świat oglądał i hi- 
storya zapisała na swych kartach“. Dalej zaś 
tenże dziennik powiada (mówiąc o nowym roz- 
kazio dziennym jenerała Hurki, oswiadezajacym, 
że był zamach): Dzisiejszy rozkaz dzienny jene- 
rata Hurki wyjaśnia nam całą okropność naszego 
położenia — i nierozumiemy doprawdy, dla czego 
pierwotne wiadomości mówiły o wypadku tak 
miękko, starając się przypisać go wybuchowi gs- 
zu, kiedy jest tak oczywistem, że nie gaz tam 
działał tylko dvnamit. Wrażenie pierwsze jest 
najsilniejszem. Zbrodnia ta jest tak straszną. tak 
wstrętną, ż6 zmniejszać jej znaczenie, zmniejszać 
wrażenie. jakie powińne wywołać — było rzeczą 
conajmniej niepotrzebną”. 

Co zaś do szczegółów katastrofy, najwięcej ich 
podaje (pod tym że d. 20g0 lutego) Nowoje Wremia, 
z którego też je przytoczymy, gdyż niektóre z nich 
nie są nam dotychczas znane. 

Owóż, według tego dziennika najprawdopobniej- 
szem jest, (i prawie dowiedzionem przez śledztwo 
na miejseu) ze katastrofa wynikła w skutek wy- 
buchu dynamitu, którego być musiało przynajmniej 
trzy piidy, a który musiał być wrzucony do pieca 
ogrzewalnego, który się znajdował w suterenach, 
w izbie sasiąduajcej z tą, gdzie byly aparaty do wo- 
dnego ogrzewania pałacu. Po owym niecu nie po- 
zostało ani śladu, gdy tymczasem podłoga w tem 
miejscu, gdzie się on znajdował, jest zupełnie nie- 
uszkodzona. Urzędnicy śledczy zresztą inna jeszcze 
stawiają hypoteze, mianowicie, że nabój dynami- 
tuwy wsunięty był do rury gazowej. wmurowanej 
w sklepieniu suteren, ponieweż ta rura także ro- 
zerwana i zniszczona przez wybuch. Bądź co bądź, 
nie co innego tu działało tylko dynamit. Sklepie- 
nie suteren zniszczone zupełnie, wtenczas gdy ścia- 
ny gmachu ocalały. W ten sposób, który możnaby 
nazwać pionowym, wybucha tylko dynamit. Dla 
celów śledztwa ważnem jest pyfanie, jakim sposo- 
bem nabój dynamitowy zapalony został w chwili 
właśnie, gdy chciano, aby wybuch nastapił. Pod 
kopu ani przyrządu elektrycznego dotychczas nie 
wykryto. Podkop zresztą pod pałacem byłby na- 
wet niemożebnym, jeśli już nie dla. trudności zro- 
bienia go tam, gdzie dzień i noc liczna straż czu- 
wa, to po prostu dla tego, że grunt w tem miejscu 
tak jest mokry, 12 podkop musiałby być zalanym 
woda. Najprawdopodobniej tedy, że dynamit, nai- 
prostszym sposobem był do pałacu wniesionym, 
zapalony zaś został albo przez mechanizm zega- 
rowy, albo przez przyrząd Beckforda. A więc 
Sprawca zamachu musiał się znajdować w pałacu 
osobiście. 

Wybuch, jak wiadomo, miał na celu salę ja- 
dalną, gdzie Car » rodziną i gośćmi miał obiado- 
wać. Między sklepieniem suteren, rozerwanem 
w gruzy, a posadzką sali jadalnej znajdowała się 
pusta przestrzeń na */, metra wysokości, co pra- 
wdopodobnie było powodem, że ta posadzka nie- 
zupełnie się zapadła. Niewielkie dwa tylko otwory 
utworzyły się w niej pod samym stołem jadalnym na 
środku, eała zaś posadzka podniosła się tylko i 
jak gdyby wydęła do góry. Jednakże wstrząśnie- 
nie było tak wielkie, że wszystko, co się znejdy- 
wało w sali: kredens, okna, zwierciadła, nawet 
meble wszystkie strzaskane zostały na miazgę, 
a v+szystkie światła gazowe w pałacu zagasły, 
Skutki wstrząśnienia widoczne też są w całym 
pałacu, gdzie okna są po większej części potłu- 
czone i ściany. w niektórych miejsesch pękniete. 

Siraz w chwili katastrofy trzymała, jek wiado- 
mo, kompania pułku finlandzkiego gwardyi. Ofiser 
dyżurny, który właśnie był rozdał żołnierzom pie- 
niądze na żywność jutrzejszą, jeszcze niewrócił 
do swojego pokoju, gdy usłyszał huk straszliwy. 
Rzucił się tedy napowrót do kordezardy z krzy- 
kiem: „do broni!*, ale odpowiedziano mu już 
tylko jednym wielkim jękiem.. Niektórzy z zabi- 
tych żołnierzy — a jest ich kilkunastu — zostali 
rozerwani n» cząstki tak, że ledwie ślad po nieh 


pozostał. O rannych zaś (53) tak się wyraża No- 


woje Wremia: „Bez łez i bez bolu w sercu nie- 
można sobie wyobrazić ich położenia. U jednego 
oderwana cała ręka u samego ramienia, innemu 
brak połowy czaszki wraz z mózgiem, (?) inny 
znów ma jak gdyby wyprute wszystkie wnetrznc- 
sel z żołądka i leżą one obok niego, okrwawiwszy 
wprzód sklepienie. Bo wszyscy ci nieszczęśliwi 
wjrzueeni byli najprzód w górę, uderzeni z nie- 
zmierną siłą o sklepienie kordegardy i dopiero 
padali na dół poranieni i pokaleczeni najstraszli- 
wiej“. x LOS 
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Kończy zaś Now. Wrem. Swój opis następującą 
tyradą: „Któż są cl zbrodniarze potworni sprawcy 
tak okropnego zamachu? Czy Swiat pozna ich 
kiedykolwiek? Czy sprawiedliwość ujmie ich w swe 
rese? W ich ezyuach piekielnych przebija się 
nienawiść dia Rosyi, dla jej rozwoju i prawidło- 
wege postępu. Oni sprawiają, Ze, ubostwiany nasz 
monarcha niema już chwili bezpieczeństwa i spo- 
koju nawet w własnym domu!.. Cesarz Wszech- 
rosyi niema praw nawet takich, z jakich korzysta 
najostatniejszy z jego poddanych !... Mimowolnie 
wyrywa się z ust okrzyk rozpaezliwy: Kiedyż ko- 
niec będzie tym okropnośsiom, bezprzykładnym 
w dziejach świata? Boze! kiedyż się 'zmiłujesz 
nad nami?*. 


Sprawy szkolne. A 
Kilka stów o szkołach wydziałowych żeńskich. 


Od chwili, w której naukę elementarną uznano 
w Austryi za przymusową i obowiązującą, musiano 
zajaé się zarówno szkołami ludowemi żeńskiemi, 
jak i męskiemi, i w samej rzeczy obok szkoły 
ludowej, ezteroklasowej męskiej, staje takaż szkoła 
żeńska, a ponad nią szkoła żeńska wydziałowa. 
Ta ostatnia ma inne znaczenie, niż jej imienniczka, 
szkoła wydziałowa męska, bo podczas gdy męska 
ma jedynie kształcić młodzież, do rzemiosł prze- 
znaczoną, a gimnazya klasyczne i realne odpo- 
wiadają wyższym umysłowym potrzebom, szkoła 
wydziałowa żeńska, jest, wraz z seminaryum na- 
uczycielskiem żeńskiem, mającem specyalne prze- 
znaczenie, jedynym wyższym od szkoły ludowej 
zakładem naukowym, w którym się młodzież żeń- 
ska w miastach kształcić może. Zadanie podobnych 
zakładów nader ważne, bo mają one zadawalniać 
potrzeby umysłowe bardzo ważne i rozmaite, wpływ 
ich na rozwój warstw średnich naszego spoleezen- 
stwa musi być bardzo wielki i stanowczy; należy 
przeto zwracać baczną uwagę na ich charakter i 
rozwój i korzystać pilnie z wskazówek w doświad- 
czeniu czerpanych, aby, bądź przy zakładaniu no- 
wych tego rodzaju szkół wprowadzić zmiany. jakie 
się konieczne okażą albo nawet dawniej istniejące 
wedle potrzeby przeobrażać. | 

Szkoły wydziałowe żeńskie, zwane wyższemi 
ludowemi, w pełnym rozwoju liczą klas osiem: 
z tych 5 niższych tworzy zwykła szkołę ludową, 
która dla potrzeb ludności miejskiej 5ta klasą 
wzmocnioną została; trzy ostatnie stanowią wła- 
ściwe klasy wyższe. W nich uczą: języka polskie- 
go, niemieckiego i francuskiego, arytmetyki i ge- 
ometryi, fizyki i chemii, nauk przyrodniczych, hi- 
storyi i geografii, rysunku, śpiewu, robót kobie- 
cych. 


: ` Przeczytawszy program taki, nasuwa się mimo- 


woli pytanie, dla jakiej warstwy ludności on odpo- 
wiednim być może? ; 

Program taki, przypnściwszy, iż nauki nim ob- 
jęte sa gruntownie i dokładnie wykładane, odpo- 
wiadałby wymaganiom rodzin, oświeconych i za- 
możnych, takich mianowicie, w których kobieta nie 
potrzebuje myśleć o pracy zarobkowej, a tylko 
ma wniegé do rodziny wiadomóści. potrzebne ka- 
żdej światłej żonie, matce i gospodyni; warstwa 
ta dość nieliczna, a nauki udzielane w szkołach 
wydziałowych żeńskich dla dwóch zasadniczych 
braków gruntownemi być nie mogą. Pierwszym 
jest trzyletni przeciąg czasu, nie wystarczający do 
należytego wyłożenia tylu. przedmiotów, drugim 
tak młody wiek dziewczątek, iż o ukończeniu 
nauk w tym wieku i nabyciu poważniejszej nauki 
mowy być nie może; uczennice bowiem przyjmo- 
wane do Klasy 1szej w 6ciu leciech, kończą 8mą 
klase w 14tym lub 15tym roku. 

Jeżeli wyłączymy te nieliczne, niezależne ma- 
teryalnie rodziny, pozostanie ogół rodzin, których 
córki i żony potrzebują zarobkowo pracować. Mię- 
dzy temi, ta jeszeze zachodzi różnica, iż jedne 
szukają zarobku w zajęciach bardziej umysłowej 
natury (nauczycielki, bony, drzeworytniezki itp.), 
inne i najliczniejsze w zajęciach ręcznych. Szkoła 
wydziałowa żeńska w dzisiejszym swoim stanie, 
jest istotnie szkołą przygotowawczą do seminaryum 
nauczycielskiego, uezenn'ca bowiem, która tę szkołę 
miedzy 14 a 15tym rokiem życia.ukończy, wstę- 
puje nieżle przygotowana na 1* kurs seminaryum. 
Przeciwnie nieodpowieda ona wcale potrzebom lud 
ności najliczniejszej, tei, która w pracy rąk za- 
rebku szukać musi i powinna. Do tej warstwy 
należące dziewcze, jeżeli zechce opuścić szkołę po 
ukończeniu klasy 5tej, majac zaledwie 11 lub 12 
lat, nie będzie jeszcze sposobne do żadnej cięższej 
pracy, ani nawet do pracowni szwaczki przyjeta 
nie zostanie. Zwykle przeto pozostaje ona w szkole 
do lat 14tu lub 15tu, a potem, albo zamiast jać 
sie rzemiosła, rekodzieła, pracy ręcznej. idzie do 
seminaryum i mnoży zastep. już i tak bardzo 
liczny, nauczycielek, albo pozostaje w domu i vedzi 
życie niezajete, niezadowolona % sisbie i rodziny, 
ipragnaca polepszenia losn, a nieumiejaca praca do 
tego się przyczynić. Zarzuca mi może. że jest to 
raczej wina ducha szkoły, aniżeli jej programu, 
jeżeli ona nie umie wpoić w swe uczennice prze- 
konania, że każde zajęcie szlachetnem jest i uszla- 
chetniającem, 2 jej uczennice albo sie garną do 
wyższego naukowego zakładu, albo w nieezynnosei 
Żyjąc, ciężarem sa rodzinie i spöleezenstwu. Tak 
nie jest; fakt ten iest koniecznem następstwem 
bezcelnej nauki. Dzieweze sześć lub siedem 
lat spedziwszy w szkole, wśród czysto umysłowych 
ćwiczeń, nabiera pewnych nawyknień. pewnych 
wymagań i pragnień, które z najcięższą pracą 
ręczną przezek, pokojówek, kncharek. pogodzić sie 
nie dadzą a innych zajęć recznych, właściwych 
kobietom, nie zna weale i nie ma sposobności 
w nich się wykształcić. 

Tak teoretycznie oceniwszy doniosłość szkół wy- 
działowych żeńskich, zapytaimy dat statystycznych 
a dowiemy się, kto obecnie do szkół tych córki 
swe posyła, w mieście większem. jakiem np. jest 
Kraków i jaki wpływ szkoła ta dziś na stan średni 
wywrzeć może ? 

Dziś uczęszczają do szkoły tej córki przekupek, 
owocarek, stróżek, postugaczy. drobnych kupców 
wyznania mojżeszowego. najniższych urzędników, 
a mały zaledwie odsetek dzieci z rodzin możniej- 
szych lub ukształconych, a więc pobierają tam 
naukę te właśnie dziewczeta które zwykle zasi- 
laja zastęp kobiet, odda'acych się recznej pracy. 
Rodziny bardziej wykształcone nie posylaja tam 
swych córek, raz dla tego, że im zasób nauk tam 
udzielanych małym sie być zdaje (zarzut to słaby, 
bo można w domu uznvełnić wiadomości dziewczę- 
cia, które w 14 lub 15tym roku szkołe wydziało- 
wą skończyło), powtóre dlatego, że sobie nie ży- 
czą zetknięcia z dziećmi nieokrzesanemi. Lud miej- 
ski przeciwnie posyła tam swe eórki, bo to szkoła 
ludowa, bo innej praktyczniejszej nie ma, wreszcie 
i dlatego, że dziewczę raz wszedłszy na tor nauki 


zejść z niego i wrócić do ciężkiej i pospolitej rę- 
cznej pracy nie chce. Wyniki tego stanu rzeczy 
jasne: przepełnienie seminaryów, wzrastanie nie 
zmierne liczby nauczycielek, a temsamem zniżenie 
ich zarobku, mnożenie się kobiet wykolejonych 
niezadowolonych z losu, z: otoczenia, a z drugiej 
brak sług żeńskich, rzemieślnie uezciwych i zrę- 
cznych. Wynik to smutny bardzo: z dniem ka- 
zdym rośnie i mnoży się u nas nędza — coraz 
większe robią wysilenia, by jej zaradzić jałmu- 
żnami! Już nawet socyalizm i nihillzm licząc na 
nią zarzucać na nas zaczyna swe sieci — a dla- 
czego ? 

_ Czy kraj nasz przeludniony? Czy ziemia nasza 
niezyzua? czy prawa rządzące własnością nieru- 
chomą i spadkami niekorzystne? weale nie. Tylko 
pracowników uzdolnionych nie mamy, którzyby 
wyzyskali skarby przez Opatrzność nam wydzie 
lone. To też sprzedajemy materyał surowy, który 
rok później wraca do nas w postaci wyrobu fa- 
brycznego w trójnasób droższego; a tak opłacamy 
suto robotnika obcego, gdy nasz o. pracę woła. 
Warunki bytu coraz trudniejsze; rzadko praca za- 
robkowa mężczyzny wystarcza dla utrzymaaia ro- 
dziny, a gdy mężczyzna 'zachoruje, gdy: go nie 
stanie! Co poczaie wdowa: obarczona dziećmi, sie- 
rota, jeżeli nie umie zarobkowo pracować? 

Wszystkie te względy każą się zastanowić nad 
tem, jakby z dzisiejszych szkół wydziałowych 
zrobić zakłady prawdziwie odpowiadające potrze- 
bom różnych warstw ludności miejskiej. 

Podstawą szkoły wydziałowej jest szkoła ludowa 
5cio-klasowa, a ponieważ statut organiczny szkół 
wydziałowych zaleca stwarzanie przy nich kursów 
praktyeznych, do potrzeb miejscowych zastosowa- 
nych, eóż łatwiejszego nad stworzenie przy nich 
kursów praktycznych, to jest takich, któreby dziew- 
częta kształciły w jakiejś zarobkowej, ręcznej 
pracy. W ten sposób dziewczęta mniej -zdolne, 
albo uboższych rodzieów, potrzebujących natych- 
miast zużyć pracę dzieci, szłyby z klasy 5tej na 
kurs praktyczny i znajdowałyby na nim naukę 
nietylko mieodrywająca je od pracy zarobkowej. 
ale przeciwnie sposobiącą je do niej. Tak urzą- 
dzona, a raczej wzbogacona szkoła wydziałowa, 
odpowiadałaby potrzebom miejskiego ludu. 

Myśl tę podniósł w bardzo gruntownem i wy- 
czerpującem opracowaniu p. Antoni Gettlich, dy- 
rektor ośmioklasowej szkoły wydziałowej żeńskiej 
w Krakowie, na ostatniej konferencyi nauczycieli 
okręgu krakowskiego; grono nauczycielskie przy- 
jeto ją jednomyślnie, Kraków powitał z uznaniem 
i z oczekiwaniem; chodzi juz tylko o sankcyę 
władz. Ale myśl ta, rzucona tak na czasie, po- 
winna być upowszechniońą, podniesioną, przyjętą. 
Pan Gettlich uwzględniając stosunki miejscowe, 
żąda aby w Krakowie przy szkole wydziałowej, 
otworzono dwa roczne kursa praktyczne: kurs 
białego szycia i kurs robót druiowych, pończo- 
szkowych i szydełkowych, które pochodza z po- 
dobnej szkoły żeńskiej w Reutlingen i pod nazwą 
„Reutlingen - Artikel“ targi nasze zalewają. Nie 
wszędzie zapewne te rękodzieła bedą uznane za 
stosowne: im większa będzie ich rozmaitość, tem 
bardziej będą ich powodzenie i zbyt wyrobów za- 
pewnione, wyznać jednak trzeba, że szycie i ro- 
boty drutowe, zawsze będą podstawą ręcznej pracy 
kobiet. 

Pan' Gettlich nie poprzestał na tem; uwzględnia- 
jąc potrzeby różnych warstw społecznych i rozmaite 
uzdolnienia, rzucił myśl równie dobrze przyjętą, 
stworzenia dla uczennie, które ukończyły 8 klas 
szkoły wydziałowej, przy: tejże szkole rocznego 
kursu ‘handlowego, uspasabiającego dziewczęta 
bad% do prowadzenia rachunkowości i korespon- 
dencyi handlowei, badz do zajęcia posad subjektów 
handlowych w handlach, w których kobieta po- 
żądaną być musi. 

Jeżeli projekta p. Gettlicha wejdą w życie, od- 
powie szkoła wydzialowa potrzebom znacznej 
części ludności miejskiej, tej mianowicie, która 
w ręcznej pracy zarobku szuka. Potrzeby warstwy 
zamożniejszej i oświeceńszej, nie pozostaną jeszcze 
zaspokojone, a przecie warstwy te chętniej będą 
do niej posyłać swe eórki, gdy mniej okrzesane 
żywioły odejdą do coraz liczniejszych kursów pra- 
ktycznych. Cheąc uwzględnić potrzeby i tych warstw, 
czy mie dosyć byłoby do 8 wyższych klas dzi- 
siejszej szkoły wydziałowej, dodać 2 kursa wyż- 
sze, tak aby szkoła wydziałowa, licząc od klasy 
iszej, liczyła klas 10 i dziesięć lat nauki, od 6go 
do 16z0 roku. Pięć tych klas wyższych, tworzy- 
łoby szkołę wyższą, średnią, uzupełniającą (Bür- 
gerschule, Fortbildungsschule), nie wiem, jakby ja 
nazwano; wtedy nauki byłyby w niej gruntownie 
i dokładnie. wykładane i zadawalniałyby wyma- 
gania myślących rodziców. 

Zadajac dodania. dwóch lat nauki i dwóch kur- 
sów do 8 klas dotąd nieistniejących, nie myślę 
wcale rozszerzać wiele dziś przyjętego programu 
naukowego; chciałbym tylko aby dziś przyjęty 
program mógł być dokładnie i gruutownie prze- 
prowadzony. Wiem bowiem, że pomimo sumiennej 
pracy nauezycielek, tylko celujące uczennice, wy- 
chodzą dziś ze sukoly z prawdziwym pożytkiem, 
2 to dla małej lirzby godzin, w których każdy 
przedmiot wyłożonym być ma. Dodawszy dwa lata 
nauki, należał+by wzmocnić naukę języka niemie- 
ckiego i francuskiego, historyi i geografii tak ogól- 
nych, jak kraju rodzinnego, a dodać naukę litera- 
tury powszechnej, rys estetyki z uwzględnieniem 
zakresu zajęć i prac kobiety, naukę gospodarstwa 
kobiecego i pedagogie zastosowaną do potrzeb 
matki rodziny. Gdyby tworzenie kursów wyższych 
niepodobnem było w dzisiejszych warunkach, wy- 
padłoby chyba usunaé z programu pewne przed- 
mioty. np. język franeuski, a tym sposobem zy- 
skanemi godzinami nuposażyć dziś zbyt pobieżnie 
traktowane nanki. N A 

Pozostaje jeszcze rozwiązać pytanie, czy taka 
reorganizacya szkół wydziałowych żeńskich wiel- 
kie pociągnęłaby koszta, i czy te opłaciłyby się 
usługami, któreby podobne szkoły oddać mogły. 

Zdaje mi się, że koszta nie wzrosłyby bardzo. 
Dziś uczęszczają do szkoły niemal wszystkie dzie- 
wczęta w wieku obowiązującym do nauki będące; 
liczba uczęszczających nie mogłaby przeto znacznie 
uróść, tylko uczennice podzieliłyby się pomiędzy 
rozmaite kursa. Ale przypuściwszy nawet, że bądź 
dla wzrastającej ich liczby, bądź dla nowych u- 
rządzeń, koszta chwilowo przynajmniej urosną, nie 
należyż wziąść w rachubę tego, że gdy dzisiaj 
szkoły wydziałowe nietylko nie mnożą sił produ- 
kcyjnych kraju, lecz przeciwnie odwracają pewną 
liczbę pracownie od właściwych im zajęć i wy- 
twarzają najzgubniejszą moralnie i ekonomieżnie 
warstwę kobiet wykolejonych; szkoły wzbogacone 
kursami praktycznemi, które wedle potrzeby mno- 
żyć, rozwijać i urozmaicać się będą, dadzą pracę 
lieznemu zastępowi kobiet, wytworzą w kraju no- 
we gałęzie drobnego przemysłu, a przeto zatrzy- 


mają w krajn część pieniędzy, dziś wychodzących 
za granicę, wreszcie, jak wszelkie szkoły, d) po- 
trzeb ludności i chwili zastosowane, zmniejszą 
liczbę istót potrzebujących prędzej czy później 
pomocy społeczeństwa; przeto jeżeli się więcej 
wyda na szkoły, na wysłanie do Reutlingen jednej 
lub dwóch kandydatek na nauczycielki robót ko- 
biecych, to o tyle mniej wyda się na więzienia, 
domy poprawy i jałmużny ! 

Tak urządziwszy szkoły wydziałowe, pilnie czu- 
wając nad wyborem nauczycielek, odpowiadających 
potrzebom szkoły, zarówno wykształceniem, jak 
zasadami moralnemi nad opatrzeniem szkoły w po- 
dręczniki stosowne, będziemy mogli sobie powie- 
dzieć, że koszta i trudy na nie łożone nie giną 
marnie. Dziś możemy wyznać, że dotąd ponie- 
sione opłaciły się o tyle, o ile wzbogaciły nas do- 
świadczeniem, z którego, mam nadzieję, nie omie- 
szkamy korzystać ! MLD 


Kronika miejscowa i zagraniczna 
Miwekódww 24 lutego. 


Rada miejska odbyła wczoraj drugie posiedze- 
nie, poświęcone wyłącznie obradom nad budżetem miej- 
skim. Rozprawy postępują dość szybk:, jakkolwiek 
niektóre pozycye wywołały dłuższą dyskusye, jak np. 
brak dozoru na cmentarzu, kwestya uporządkowania 
plantacyj, czyszczenia, miasta it. p. W ogóle jednak 
tegoroczne rozprawy budżetowe sprawisją nader miłe 
wrażenie, są bowiem dowodem znajomości stosnnków 
z jednej, chęci zainteresowania się sprawami miejskie- 
mi z drugiej strony, bo nawet radcy rzadko bywają- 
cy na posiedzeniach głos zabierają. Wiele znaczenia 
i pożytku obradom dodaje taktowne kierowanie niemi 
przez Prezydenta miasta, który nie przeszkadza rozpra- 
wie swobodnie się rozwijać i gdzie widzi, że zachodzi - 
potrzeba zupełnego wyjaśnienia przedmiotu, pozwala i 
kilkakrotnie głos zabierać i sam odrazu daje wyja- 
śnienia. Z takiego rozebrania i sumiennego zbadania 
budżetu, do czego także wiele się przyczynia głos 
doświadczonego obywatela, jakim jest Dr Kopf, spo- 
dziewać się można, najlepszego skutku dla. gospodar- 
stwa miejskiego i dla samego miasta. Następne po: 
siedzenie i dalszy ciąg rozpraw budżetowych. odbę- 
dzie się dopiero we czwartek, albowiem dziś i jutro 
komplet Rady jest wątpriwy. 

-- Wczoraj wieczorem zakończyła życie przełożo- 
na Zgromadzenia Matek miłosierdzia Matka Marya 
Helena Potocka. i 

— Z seryi odczytów p. t „Wiek odrodzenia w Pol- 
see“ odbędzie się jutro we środę udezyt prof. Dr Ma- 
ryana Sokołowskiego p t. „Sztuka odrodzenia w Pol- 
sce“ (dokończenie). Początek o godz. Gej. | 

— Gabinet archeologiczny uniw. Jagiellońskiego 
otrzymał od p. Karola Rogawskiego z Olpin znaczną 
ilość dzieł, atlasów i rysunków odnoszących się do 
zabytków. przedhistorycznych, oraz kilkanaście cen- 
nych wykopalisk bronzowych i kamiennych. 

— Wystawa obrazów,. przesłanych na loteryę ar- 
tystyczną, ma, być niebawem otwartą w Sukiennicach. 
Czynią sie przygotowania. Zajrzawszy do sali, spo- 
strzegliśmy dwa przepyszne namioty. Słychać o ró- 
żnych: projektach teatrów amatorskich. Jedno przed- 
stawienie dla bogatych przygotowuje się i podo- 
bno wszelkie wstępne trudności zostały już usunięte 
a próby odbywają się codziennie. Mają po niem na- 
stąpić przedstawienia dla ubogich. Rauty i obiady, te 
pokarnawałowe pociechy, mnożą się z każdym dniem. 
W tej chwili odbieramy smutną wiadomość, że pani 
Modrzejewska, wezwana nagle do Londynu, nie przy- 
będzie już do Krakowa, jak obiecała i jak zamierza- 
ła; szczęściem, zdaje się, że do Ameryki jaż nie 
¡wróci i po Londynie na dłuższy czas przybędzie do 
naszego miasta. 

— N. Pan przeznaczył z prywatnej szkatuły swo- 
jej 200 zir. na kościół gr.-kat. w Zamiechowie w po: 
wiecie Jarosławskim oraz 200 złr. na odbudowanie 
bózuicy w Lutowiskach w powiecie Leskim. 

— Gaz. Narod. donosi, że na zebraniu poufnem 
członków nowej Rady miejskiej we Lwowie, większa 
część wykształconych cxtonków zgadzała sie na wy- 
bór p. Gnoińskiego na „prezydenta miasta, ten jednak 
odmówił przyjęcia wyboru a nawe' złożył mandat ra- 
dnego. P. Dąbrowski również wymówił się od wybo- 
ru na prezydenta a zalecał Dr Madejskiego, zastępcę 
prezydenta. Obrady te nie wydały żadnego rezultatu. 

— Pierwszy odczyt we Lwowie na dochód Szlą- 
zaków nie pokrył wydatków. dba 

— W tych dniach umar} brat biskupa przemyskie- 
go Franciszek Hirschler, dzierżawca Horodysławie 
w powiecie Bobreckim, licząc lat 69, obywatel wiel- 
kiej zacności. 

— Poznan 22 lutego. 

„Pani Modrzejewska w Poznaniu* o to, co dziś 
wszystkich zajmuje, bodaj czy nie więcej, niż strasz- 
ny atentat petersburski. Sala teatralna zapełniona od 
góry do dołu, licytacya o każde miejsce, nawet na 
jaskółce. Każda reprezentacya ciągłą owacią dla 
znakomitej artystki, tem zaś owacye bywają gorętsze 
że wystąpienia tutejsze są darem p. Modrzejewskiej 
na fundusz teatru polskiego. Dotąd odbyły się przed- 
stawienia Adrienny i Slubow panieńskich — dziś 


Marya Stuart. Nawet Niemcy nie lubiący cen wy- 


sokich bywają na reprezentacyach i pomimo, że nie- 
rozumieją języka, ogólny dzielą entuzyazm. Po pierw- 
szym występie przyjęto artystkę, rautem w Bazarze, 
na który zgromadziło się liczne Towarzystwo wielko- 
polskie, tak z Poznania jak z, prowineyi.. Dzisiejsza 
Pozenerka, która lubi obniżać wszystko. co «polskie, 
dla p. Modrzejewskiej zrobiła wyjątek i umieściła 
bardzo pochlebny feileton o grze naszej artystki. © 
Występy w Poznaniu są ostatniemi w kraju zapewie | 
na czas długi. Oprócz'przedstawień na korzyść teatru — 
p. Modrzejewska wystąpi na poranku deklamacyjnym ` 
na korzyść ubogich. W końcu przyszłego tygodnia 
wraca nasza artystka do Warszawy, aby wziąść u- 
dział deklamacya w koncercie na szpitalik dla ube- 
gich dzieci, fandacyi hr. Augustowej; Potockiej z War- 
szawy odjeżdża wprost już do Londynu, gdzie 
w pierwszych dniach marca już zaczyna szereg re- 
prezentacyj. : 

-- Aresztowany przed kilku dniami w Paryżu Ro- 
syanin, na którym silne cięży podejrzenie, że był 
głównym spraweą zamachu na'kolei moskiewskiej, li- 
czy lat 35 do 40 i podróżował po Francyi pod roz- 
maitemi nazwiskami, jako to: Mayer, Schultz, Cavige 
i Karol, i podawał się raz jako rodem z Berlina, to 
znów z Sawajcaryi. W Paryżu stanął. pod nazwiskiem 
Edwarda Mayera w „Hotel garni* przy ulicy de Seine. 
Według (aulots ma on się właściwie nazywać Hart- 
mann, podczas gdy jeden z. dzienników radykalnych 
daje mu nazwisko Kulez; w każdym razie jest pod- 
danym. rosyjskim. O aresztowaniu jego dochodzi cha- 
rakteryzujący Bzezegół: Gdy odstawiony został do 


prefektury polieyi, pierwszem jego słowem było: „ma | 


cie mój portret“. W istocie/władza rosyjska nadesłała 
prefektowi  policyi p. | Andrieux fotografię: człowieka, 


a tego są fałszywe. 
do odezytania pism i 


Wiadomości 
a Isby handlowo-przemysłowej krakowskiej 
e targu zbożowym na Baranie i Kleparzu 
dais 23 i 24go lutego. 


Dowóz zboża na wezrejszy targ na Baran wy- 
t do 600.korey, po większej części pszenicy 
ko zaś mniej żyta; innych produktów w tak 
jej ilości, że nawet een nie notowaliśmy. 
łacono za pszenicę na 237 -fantów od 56 do 
sip; żyto na 227 f. od 42 do 47 złp; jęczmień 
250 funt. od 32:— do 40 złp. 
omimo braku kupeów z Prus na dzisiejszym 
ra kleparskim, przecież targ był dosyć oży- 
my, a ceny produktów jak pszenicy i żyta 
ily się, a to głównie, iż kilku ze Szląska 
tryackiego i Morawy przybyłych kupeów brało 
6 znaczny udział w zakupnie; przez co i eeny 
ely zwyżkę. Piękna pszenica szezególniej 
rona więcej poszukiwana osiągnęła wyższą 
Na miejscowe potrzeby porobiono także do- 
znacze zakupna, 


mood za pszenicę kotta 


i za 100 kilogr. od 10°50 
0: ło 12:50 złr.; czerwoną od 11°50 do 


13:25 złr.; białą 


25 złr.; 
10 do 10°— zii; 


so od 7 
- Br, 
czerwoną od 4 
5 sir, wykę od 7:25 do 7:50 sir., bób od 9.— do 
Paitin as: 


Wiedeń 23 integó > 
dzisiejszy targ przypędzono wołów. galicyjskich 
7, wogierskich 1276, niemieckich 605; razem 2358 


Galicyjskie płacono 52 do 53 złr., jedna partya 54 
; węgierskie 52 do 551/3, 58 sir., osobliwsze 59*/, 
do 60 złr.; niemieckie 54 do 59 złr. 
Z powodu zamieci śniegowych 300 sztuk wołów 
cyjskich z powyżózej sumy dopiero jutro nadejdą. 
ył: w ogóle mdły. 
J. Ersyeztofowice, W. Amirowics & K, Schels 
o Café Stierböck. 
is x 


~ „Kata Oszczędności w Tarnowie. 


tan wkładek wraz z procentem 
pisanym do kapitału wyhosil 
iem 31 grudnia 1879 roku złr. 1,461,914 e. 38'/, 
/W styczniu 1880 r. przybyło 
y wkładki . 10... Zir. 37,121 e. 85%), 
E ik Razem złr. 1,499;036 ©. 24 
stycżniń 1880 r. wycofano 
dek sa o. e es eo « o Mr. 20,348 c. 15%, 
Stan wkładek z końcem styomia = 
880 roku RESO: He air. 1,473,688 c. 08 Ya 


x 


ed 


 Telegramy zbożowe Gasety Libowskiej 

É 21-go lutego. — Wiedeń: pszénica 14:20 do 
O sts; żyło od 10°85 do 11°50 złr.; okowits 
10.000 liter procent od 36-— do 36°25 zk. — 
da-Posst: pszenica 75 kilgra. (na wiosnę) od 

50 do 14°55 złr.; rzepak (styczeń-luty) od 13:37. 
—— sh. — Berlin: pszenica żółta (kwieciń 
aj.) 231:50; żyto ——; —Szozócin: pszenica 


Kurs pieniędzy i papierów publ. | 
Krakow 24 lutego. | 
uble papierowe rosyjskie za 100 rs 


Rubel srebrny ebrączkowy 
arki niemieckie za 100 marek 


DUB Pa 


we Lwowie 
za 100złr.w.a. 


é -zastawne Król. Pol. ser. II (za 100 rubli) 
5% „listy zastaw. Król Pol. z r. 1869 (za 100 rubli 
% listy likwidacyjne Królestwa Pol. (za 100 rubli 
"© Akeye kolejowe i bankowe. 

eye kolei Karola Ludwika . . . 

e kolei Lwowsko-Czerniowieckiej 

keye Banku hipotecz. we Lwowie 0 
keye Banku gal. dla Hand. i Prz. w Krak. 


Losy krajowe. 


Losy miasta Krakowa 
ata miasta Stanisławowa . . . + 


| 


» 2004 157 
128 


i | ministra skarbu Szyra 


| placa | żądają | 


po złr. 210 | 262 — 


og; reepik (jesień) —— lr. — Paryk: 


'kilogr. 68°75 złr.; Olej rzepakowy 77:75 |W} 


six, — Wrocław: Pszenica 


rytus 
aia: Pesenica —'— sir. 


Kossta transportu za 100 kilo zboża wynossg: 
s Krakowa do Wiednia 1 złr. 3 cent., s Krakow: 
do Wrocławia 1 markę 48 fenigów, ze Lwowa de 
Krakowa 96 cent. 


Peszt 21 lutego. (Targ zbożowy). 

Dowóz pszenicy nie wielki, ceny stałe, inne pro- 
dukta bez zmiany, po cenach stałych. — Płacono za 
pszenicę na 75 kilogr. po 13:90—14'— na 78 kil. 
po 14'50—14'60. Żyto na 70—72 kil. po 10:60 
do 10.80 Jęczmień na 52 - 63 kil. od 8'35—11'—. 
Owies na 36—45 kil gr. po 7:50—7:75. Kukurudza 
po 8:35—8:50. Proso po 7:40—7:85. Olej po 31 do 
311. Spirytus po 33°75—34°75. 


(143-10-20) 


Przeciw katarom, kaszlom, zapaleniu opłu- 
enej i rozdrażnieniom piersiowym i gardłowym, leka- 
rze uznali za środki najskuteczniejsze Syrop i Pa- 
stę z owocu Nafć P. Delangrenier z Paryża. 


NADESŁANE. (357 3-40) 


Mattoniego Giesshiibler 


najczystszy alkaliczny zdrój szczawiowy 
jest do nabycia * 

w handlach wód mineralnych, kawiar- 
niach i restauracyach 
PASTYLKI na trawienie i piersiowe. 
Wiasne składy: W Wiedniu Maximilianstrasse 5, 
w Budapeszcie Franz-Jogefsplatz 3. 


PRZ 


Londyn 23 lutego. Times donosi z K abulu 
z dnia wczorajszego: Jenerał Roberts wysłał 
Alego do Gusni z pismem, 
w którem rząd angielski oświadcza gotowość u- 
znania z pewnemi ograniezeniami jakiego syr- 
dara władzeą Afganistanu. Zgromadzenie repre- 
sentantów ludu ma się zgodzić na osobę sy r- 
dara. Równoześnie zaprosił jenerał Roberts przy- 
wódzcę powstańców do Kabulu dla rozmówie nia 
się z nim w tej sprawie. 

Konstantynopol 23 lutego. Sułtan wyda 
trade sankeyonujgce stanowczą granicę tureeko- 
grecką, jaką komisarze tureccy zaproponują. Mi- 
nister spraw zagranicznych Sawas basza ooze- 
kując irade, upraszał komisarza greckiego Brailę, 
aby wstrzymał się z odjazdem, ten jednak odpo- 
wiedział, że ważne sprawy familijne nie pozwa- 
lają mu czekać dłużej, lecz zapowiedział rychły 
swój powrót, 


deńskich znaiduiemy depes 

ker na zgromadzeniu korniteva 

rodowego wspomniał o koronacyi cesarza | 
czeskiego, rozdzielając już miejsca w nowym tea- 
trie teprezóntacyoi miast czeskich podczas tej ü- 
rocżystości. Zabawne sa dzienniki wiernd onstytü- 
cyjne, które z tego pówodi są nd Cżechów nie 
pogniewane, ale oburzone. Naprzód bowiem ak 
koronacyi byłby tylko spełnieniem prawa history- 
cznego czeskiego i jednego z życzeń ludu czeskie- 


go, ostatecznie wige"gniewad nie powinien, a po- 


wtóre wzmianka p. Riegera zdaje się być więcej 


n Ma 
n » 
» 2 
Losy Como-Renten 
Obligi indemnizacyjne. 
Czeskie 10% podat. 
Bukowińskie . SEON EEE 
Galicyjskie |. JE) 2 
Morawskie 
Niższo-Austryackie 
Wyższo-Austryackie . . 
se ajj 
tyryjskie . 
Siedmiogrodzkie 
Węgierskie 
Węgier. z klauz. 1867 . . „ 

Obligi poż. kolei węgierskiej . 
6% Renta węgierska złota 
4y,% , > » (za Ostbahn.) 

Akcye bankowe. 
Anglo-austryackiego Banku. . 
'—| Boden-Credit węgierskie . 14 

s Es austryackie . . 
Credit-Anstalt dla Han. i Prze. 

P „ węgierskie . . 2 
Depositen-Bank 3 
Escompt-Gesell. niż.-uustr. . 
Gal. Banku dla Hand. i Przem. 
Austro-weg. Banku (Nat.-Ban.) 
Unionbank 1. . , Sic je dl 
Verkehrsbank ególny . 

Wied. Bankverein '. . . . 


Akcye kolei. 


200 złr. bez f Is 50 
200. 4-54 150 


„388.33 3 383 


. [1159 50 
15 


s 4 3.8 U 3 8 IJ S 3 3 


(płacą | żądająj. 


84 

124 25124 50 
142 —|142 25 
159 50/160 — 


ZAB r Środy 46 Lutego dad, _ 


dnanie miast dla sprawy teatru i 


funduszów na budowę, niż 
iedź rychłego spełnie- 
tego znów nie ma po- 


wodu do g głowem odezwaniu się 


p. Riegera nie mo 
sywać doniosłości. o, 

Minister oświaty bar. Conrad żegnając się z człon- 
kami Rady szkolnej krajowej Austryi Dolnej, użył 
tej sposobności na formalną manifestacyę w obro- 
nie ustaw szkolnych. Pochwała ustawy obowiązu- 
jącej była tak stanowczą, że usuwa najzupełniej 
to chociaż nie zbyt pocieszające wrażenie, jakie 
sprawiła odpowiedź hr. Taaffego na znaną inter- 
relacyę i pierwsze odwolanie się na nią bar Con- 
ada w komisyi budżetowej. Uspakaja ona zupeł” 
nie liberałów nawet do tego stopnia, że Press 
nie waha się wyznać iż gdyby bar. Conrad pier- 
wej był tę mowę wygłosił, byłby rządowi oszeze- 
dził nie jednego nieprzyjemnego słowa. Jest to 
bardzo ciekawa i ważna illustracya do artykułu 
Bohemii o którym wczoraj na tem miejscu wspo- 
minaliśmy. Jeżeli co, to właśnie przemówienie bar. 
Conrada w komisyi budżetowej i ostatnie, przeko- 
nać dostatecznie moga, iż nadał on się zupełnie 
do gabinetu hr. Tasffego. 

Dyskusya budżetowa w sejmie węgierskim isto- 
tnie niezwykłe co do znaczenia politycznego przy- 
biera rozmiary. Opozycya wysłała do walki z rzą- 
dem najlepsze swoje siły, a te znakomicie wystę- 
pują. Najwybitniejszą dotychezas była mowa hr. 
Apponyego. W pierwszej części rozwinął on cho- 
ciaż nie formalny program, to jednak cały szereg 
awagi godnych zapatrywań i wskazówek eo do 
kierunku, jaki obrać powinna polityka ekon mi- 


czna Węgier. Ta ezęść mowy przedmiotowa dla | 


stojących zdala od walki stronnictw węgierskich 
nie jest tyle interesującą, co druga jej część po- 
lemiez a, w której mówca poddał bardzo surowej 
a raczej zaniedbania, jakich się 

Tiszy. Co do rzóczy samej 

esienie ze strony hr. 


dzone zostały 
den papier, ża 
nie może się dostać do rąk Cesarza, bez poprze- 
dniego przejrzenia go przez bióro w tym celu te- 
raz ustanowione. Nawet Pal'-Moll-Gazette, która 
niema zwyczaju dawania rad, tym razem doradza 
Carowi abdykacyę , inaczej zaś przewiduje smu- 
tny los Cesarza, na którego życie 60 chwila go- 
dzą spiskowey. W otoczeniu cesarza Wilhelma 
nie podzielają tego zdania, raz poczytując taki 
krok za dowód słabości a zarazem za niebezpie- 
ezny, gdyż przyznający tajnejj.wladzy spiskowej 
potęgę, jakiej ona nie posiada, a powtóre zacho- 
dzi obawa, aby po ustąpieniu cara Aleksandra 
partys, panslawistyczna nie podniosła głowy. Je- 
nerał pruski Werder, który powiózł do Petersbur- 
ga własnoręczne pismo cesarza "Wilhelma, wraca 
ezzwłocznie dla zdania cesarzowi Wilhelmowi 
raportu o położeniu w Rosyi. 

Jak doniósł telegram, jeden z dzienników darm- 
stadzkich ogłosił list ks. Aleksandra Heskiego do 
żony swojej z Petersburga 18g0 b m. donoszący 
o zamachu. W liście tym czytamy: „Na dworcu 
kolei przyjmowali mię wszyscy synowie Cesarza 
oraz ks. Bułgarski i odwieżli mię do pałacu zi- 
mowego. Na schodach oczekiwał mię Cesarz. Uda- 
liśmy się przez wielki korytarz do jego pokojów, 
gdy w tem nastąpił straszny wystrzał. Posadzka 
pod nogami wzniosła się jakby w trzęsieniu zie- 
mi, wszystkie płomienie gazowe w korytarzu za- 
gasły. Panowała zupelna ciemność i nieznośny. pył 
a czuć było zapach prochu albo dynamitu. Woła- 
no, że świeczniki w salonie spadły, gdzie nakry- 
ty był stół na obiad familijny. Pospieszylem 
tam z Carewiczem i W. ks. Włodzimierzem, gdy 
w tej chwili adjutant przyboczny hr. Adlerberg 
powstrzy zc?! Cesarza, niepewny, co dałej stać się 
może, gdyż myślano o wybuchu gazu. Zastalismy 

4 popękane i du- 


jzystkie okna y EA POES TAN 
wszystkie okna wytłuczone, Surm., aki the 


sżąćą woń prochu. Nie było już watpnw.- 
pod salonem wyleciała miña w powietrze. W sku- 
tku mojego przybycia óbiad spóźnił się o pół go- 
dziny, tak że familia cesarska jesźczć sig nie była 
zebrała w pokoju jadalnym*. 
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| Berliäska Post potwierdza doniesienie National 
Ztg, 1% cesarz Wilhelm aził zdziwienie swoje 
prezydentowi polieyi Madai, że zaniedbano w Pe- 
tersburgu uwzględnić gkazówek posłanych tara 
z Berlina jeszcze w grudniu o przygotowaniach 
do zamachów nihilistycznych. Köln. Zt) dodaje, 
że rząd niemiecki przesłał do Petersburga szcze- 
gółowy plan min, które miano w Petersburgu za- 
kładać. 

Książę Bismark trzyma się zdala od dworu, 
jakby nie chege brać udziału w rozmowach o za- 
machu petersburskim., Znów wige choruje i za- 
pewne odzyska zdrowie, gdy mu przyjdzie bronić 
w parlamencie nowej ustawy militarnej. 

W parlamencie niemieckim miał być wniesiony 
wezoraj wniosek Hasenclevera względem zanie. 
shania procesu przeciw deputowanym Fritzsche i 
Hasselmanowi, którzy na mocy ustawy 0 socyali- 
stach wydaleni zostali z Berlina, ale przybyli tam 
znów z otwarciem parlamentu. Parlament już zaj- 
mowal się tą sprawą i oświadczył, iż obaj ci de- 
putowani mieli obowiązek zająć krzesła swoj 
w Izbie, gdyż ustawa 0 sooyalistach nie moż: 
zmienić ustawy wyborczej. Sąd oświadczył, 2: 
taka uchwała parlamentu nie wystarora, gdyż 
wymaga ona dla prawomocności swojej, sankcyi 
innych jeszeze czynników ustawodawezych. Sąd 
jednak przyznał, iż oskarżeni mogli działać w do- 
brej wierze. Teraz parlament ma dać lub odmó- 
wió pozwolenia swego na wytoczenie procesu obu 
wzmiankowanym deputowanym , którzy ponownie 
przybyli do Berlina. Nie inaczej pewnie postąpi 
sobie parlament, jak że odmówi pozwolenia, gdyż 
idzie mu tu o utrzymanie zasady nietykalności 
reprezentantów narodu. 

Ustawa militarna ma przyjść we ezwartek ped 
obrady parlamentu niemieckiego. 

Francya wmieszaną została mimowolnie w spra- 
wę zamachów nihilistyeznych. Poseł rosyjski w Pa- 
ryżu ks. Orłow domaga się wydania Hartmanna, 
obwinionego o zamach na kolei w Moskwie i po- 
wołuje się na precedens, że Szwajcarya wydała 
Neczajewa Dzienniki radykalne francuskie wzy- 
waja rząd, aby odmówił wydania, tem sie zasła- 
niając, że zamach na życie panującego nie jest 
zbrodnią pospolitą, lecz polityczną, i przypomina- 
ja, że Anglia nie wydała w r. 1858 Bernarda, spól- 
nika zamachu Orsiniego, i że Anglia, Belgia i 
Szwaicarya nie wydały komunardów. Poseł rosyj: 
ski przyrzekł wręczyć rządowi francuskiemu do- 
„ody winy Hartmanna. Pays, organ rządowy, 0- 
świadcza, iż gabinet nie powziął jeszcze decyzyi, 
lecz, że wydanie nastąpiłoby nie z tytułu należe- 
nia do spisku, ale z powodu zamachu na życie, 
co. stanowi zbrodnię także według kodeksu fran 
cuskiego. 

Organ Italia irredenta, wychodzący w Neapolu 
p. n. L'Italia degli Italiani ogłasza statuta tego 
towarzystwa: z d. 21 sierpnia r. x. i pod niemi 
nodpisy: jenerał Avezzano (zmarły już), senator 
Imbria: i, Józef Garibaldi, Aureliusz Saffi, towa- 
rzysz Mazziniego. Celem towarzystwa, jest przy- 
łączenie do Włoch wszystkich ziem włoskich pod 
obeemi rządami; zastrzega zaś, że teraz zajmuje 
się towarzystwo tylko sprawą południowego Ty- 
rolu i Tryestu. Dalsza część statutów zajmuje się 
organizacyą towarzystwa, komitetów i naczelnej 
władzy; członkami towarzystwa 8% naprzód ci, 
którzy składają opłaty, powtóre ei, którzy nie 
nie płacąc, obowiązani są działać. Ministeryalay 
Diritto usiłuje mimo tego rozwiać obawy, jakoby 
towarzystwo było dla Austryi niebezniecznem 
W tym samym duchu przemawia paryska Rópu- 
blique française usiłując przedstawić dążności 
pomienionego towarzystwa za niewinną zabawkę. 
Nowa stacya morska włoska u zatoki Assab wią- 
że się z planami ustalenia się Włoch na morzu 
Czerwonem. Obce statki kupieckie nie będą wpu 
azczane do tego portu. 

W Petersburgu, jak wiadomo, zgromadzeni są 
obecnie wszyscy tymezasowi jenerał-gubernatoro- 
wie. Z tego powodu powstała pogłoska, którą 
dzienniki rosyjskie podają jako pochodzącą z naj- 
pewniejszych źródeł, że jenerał - gubernatorowie 
wezwani zostali na naradę nad koniecznością za- 
miany tymczasowych jenerał - gubernatorstw na 
stałe, tudzież dla opracowania instrukeyi wzglę- 
dem jednostajnego sposobu działania jenerał-gu- 
bernatorów w sprawach politycznych, która „są 
najważniejszą atrybucyą ich władzy wobec ` wy- 
jątkowych okoliczności, w jakich Rosya dziś się 
znajduje“. 5 

W Izbie deputowanych greckich Delyannis o- 
świadezył w odpowiedzi na interpelzeye Messine- 
sisa, że umowy toczące się uregulowania granie 
z Turcyą w Kostantynopolu niedoprowadziły do 
pożądanego rezuliatu i że teraz mocarstwa euro- 
pojskie naradzają się nad sposobem załatwienia 
tej sprawy przez komisyę międzynarodową. 
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Ostatnie telegramy „Czasu. 


Buda.Peszt 24 lutego. W sejmie podczas 
obrad nad budżetom miał pelos znaczenia mo- 
wę Koloman Bzell, w ktéréj oświadczył , że 
wprawdzie budżet przyjmuje, nie moze jednak 
wotować zaufania dla rządu, Prezes gabinetu p. 
Tisza pozostawił odparcie merytoryczny ch Ze 
rzutów ministrowi skarbu, sam zaś wskazał jako 
zadania najbliższćój przyszłości: rewizyę ustawy 
przemysłowej, ugrupowanie kolei żelaznych, 8z0%e- 
gólnie zaś budowę kolei drugorzędnych w jak naj- 
większój liezbie. Mowe Tiszy przyjęła prawica 
pełnem zapału: Eljen! Izba magnatów odmówi- 
ła wydana Majthenyego. (Ranił on Verhovaya 
w pojedynku. Red.) 

Peszt 24 lutego. Dziennik urzędowy egtasza 
uwolnienie Mazuranicza i mianowanie hr. Wła- 
dystawa Pejaczewicza banem chorwackim. 

#erlin 23 lutego. Na posiedzeniu parlamentu 
przyjęto po długich rozprawach wniosek Hasen- 
clevera względem wstrzymania postępówania są- 
dowo-karnego przeciw deputowanym socyalistycznym 
Fritzsche i Hasselmannowi, którzy pomimo 
wydalenia z Berlina przybyli tu dla zasiadania 
w parlamencie. Konserwatyści głosowali przeciw 
wnioskowi. 

Berlin 24 lutego. Nordd. allg. Ztg zaprzecza 
doniesieniom o mniemanej korespondencyi ks. Bis- 
marka z profesorem Sbarbaro (wzgledem roz- 
brojenia). W. ks. Mikotaj Rosyjski przybyt do Ber- 


lina i przyjmowany był uroczyście wraca on z Pa- | 


ryża do Petersburga. 

Paryż 24 lutego. John Lemoinne wybrany 
został dożywotnim senatorem. Izba deputowanych 
uchwaliła ustawę o naczelnej Radzie wychowania 
ze zmianami przez 
do Paryża dokumenta wykazujące winę Hart- 
manna (obwinionego o zamąch w Moskwie). Pa- 
piery te będą dziś udzielone rządowi. Mylną jest 
pogłoska, jakoby rząd niemiecki miał się wdać 
w tę sprawę, gdyż Hartmann podał się za podda- 
nego pruskiego. Poseł niemiecki ks. Hohenlohe 
wyjechał do Berlina. Een 

Londyn 23 lutego wieczór. Izba niższa us 
chwaliła ostatecznie ustawę o zapomodze dla do- 
tkniętych niedostatkiem w Irlandyi, odrzuciwszy 
wszystkie poprawki. 
szem czytaniu projekt rządowy ustawy tyczącej się 
zmiany ustawy agraryjnej, przez co pełnomocnictwa 
posiadaczów fideikomisów zostają rozszerzone 8 
przepisanie własności ziemskiej uproszczone. 


Londyn 24 lutego. Standard (organ torysów) i 


zapisuje pogłoskę o bliskiem rozwiązaniu pare 
lamentu, jako przedwczesną ; jeżeliby jednak czyn- 
ności ciała prawodawczego były nadal systematy- 
cznie tamowane, nie pozostałoby nic innego, jak 
powołać wyborców. | 

Petersburg 24 lutego. Cesarz jest zupełnie 
zdrów. Odwiedził on w otwartych sankach pawłow= 
ską szkołę wojenną. Za powrotem wyprawili ucznio- 
wie szkoły wojennej i przechodnie świetne owacye. 


Konstantynopol 24 lutego. Odpowiadając 
na ostatni memoryał grecki oznajmił Savas ba- 
sza pełnomocnikom greckim, że Porta proponuje 
linię graniczną, która w najdalszych punktach wy- 
chodzi z Teb nad morzem Egejskiem i z Anino 
nad morzem Jońskiem. Oznaczenie, punktów po- 
średnich tej linii pozostawia się obu stronom ro- 
kującym. i "ORAZ Lie 
en IE 

Kursa. — Wieden 24 lutego, 2 godz. 30 m. 

o poł. Renta papierowa 71:45. — Renta srebrna 
2:10. — Renta złota 8550. — 


50. — Akoya 
kolol 


REDAKTOR- ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA 
Antoni Kłobukowski. 


Inspruku 

Keglewicha 
Krakowskie 
Ofner (miasta 


Salzburgskie 

St. Genois 

Stanisławowskie 

41/,% Tryesteńskie . . . . 


n 


Dukaty ważne 

20-frankówki wende 

Imperyały rosyjskie _ 

Funty sterl. angielskie 

Listy tureckie złote 

Marki niemieckie za 100 marek. . . 
Ruble papierowe za 100 


Lwów 23 lutego. 


Akcye Banku hip. gal. 200 złr. . . - 
5% Listy zast Tow. kred. ziem, 


A SEZ w ZZM SG) ace 
A E a 3Teletnie . 
„ Banku 


hipot. gal. ... 

6% » »  » , włościań. gal. . 
5% Obligi indem. gal. 10% Pedat. . 
6% „ pożyczki krajowej . . - 

— 


Warszawa 21 lutego. 


4% Listy zastawne II seryi . . « - 
kupon . ` 
5% Listy zastawne nowe 1869 r. 
kupon » . 
4% Listyclikwidacyjne . . SUBA 
kupon . + 


senat przyjętemi. Nadeszły już ' 


Izba: wyższa przyjęła w pierw- : 


at 
, 


A 


OZAS z Brody 25 Lutego 1880 ñ 


Ozytelnię polską |. SETY E Graźlicę można wyleczy 
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Ojca św. Leona XIII. Nauki 
miane na pasyach wielkiego po- 
stu w katedrze poznańskiej przez 
X. Wł. Chotkowskiego. — Cena 
1 złr. 20 cnt., z przesyłką pod 
opaską 1 złr. 25 c. (548-3 3) 


Ogłoszenie. 


i 7 zir. wraz z opisem użycia rozsyła za zaliczkę, (540 1-12) 


3. G. Zieger w Giedniu, Graben 29, 


US” fabrykant bandażów i instrumentów chirurgicznych. BW 


Jest do sprzedania lub | Więżczyzna 


wydzierżawienia : bis : 
żonaty, bezdzietny, w sile wieku, obznajo- 


folwark DrZEZINY ereen pon 


pół mili od stacyi kolejowej Tarnów lub leśniczy od 1 lipca 1880 r. Wiado- 


»łr. 4, zniż. 80 ct. 

PAMIĄTKA DLA RODZIN POLSKICH. 2 tomy, 
z przedrrową Kraszewskiego, cena złe 4. za. £0 ©. 

BUSZOZYN:KI. Ameryka i Earopa Stadium hist, 
eena zis. 5, zaiż, 80 ot. 

ASNYK [Ely] Cele Rienzi, dramat, z 2 złr. na 80 o, 

ZACHARIASIEWICZ. Marek Poraj, powieść hist. 
z vtr, 240 na 40 ct. 

MOCHNACKI. Dzieje powstania r. 1831, 3 tomy, 
z złr. 10 na zr, 250. 

WISZNIEWSKI Podróż do Włoch, 2 tomy, cóna 
zir. 5, z7i%. na 2 zr. 

CHOŁONIEWSKI X. Pisma, 2 tomy, z złe. 3:60 
zniz. na 60 ct 


nicą, zajmuje sig umieszezaniem guwęn, 7 tem 
rów, guwernantek i bon, narodowości pi najdzi 
skiej, francuskiej, angielskiej i niemięg c i Be 
¡(y bardzo zdolny w Wyn, 270.3 
Chemik bie spirytusowyęj przys” 
drożdży prasowanych y cich, a 
leca się do urządzenia i. kierowgy one lub 
takiemi fabrykami. (358-6, spe 
Franciszek Wadas, fabryka drożdżyy "25: 


W Niedzielę d. 14 marca r. b. o godz. 
3 popoł. odbędzie się 
w krakowskiem Muzeum 
techniczno-przemysł. 
NADZWYCZAJNE 


Wa!ne Zgromadzenie 
Towarzystwa Tatrzańsk ego. 


jenny : iedzi i os 2 jej w Kra-| MILL. O rządzi tacyjoym, zzłr.2:40 na 400, 

P orządek dzienny ‘ w Niedzielę dnia 29g0 lutego b. r. i pół mili od stacyl Pleśna-£Łowczó poł 7 handla p owatonna 505.0.3 ROVANI. Młodość ezara. "Powieść hist, T złe. 8 h w X: h (Kaschoy) $. 2 
Zmiana statutu Towarzystwa o godzinie 3ej popołudniu k kolei T ko:leluchowakiei kowie, Rynek główny D. Tt. (652) 4 na | sie sowanych w Koszycach (Kaschów) | komasa 
> odbedzie sie WEK KOEI A AA RS FLAUBERT. Córa Hamilkara, Pow. hist, z złr. 3 dem 


zniż, na 1 złr. 
HEISI4. Przewodnik do rysunku cyrkiem i linia- 
‘mi, x zł”, 2:40 zniż na 50 of. 
HOFFMAN. Chemis, cena złr. 350, zniź. na 60 ct. 
KARPINSKI. Dzieła, 4 tomy, zt. 4, zoi% na 2 zir. 
DZIEDUSZYCKI M. Żęwot atoyb. Sierakowskiego 
y ote. 2:40 zai. ra 30 st. 
MIASKOWSKI. Poezre, z złr 240 ne 60 ct. 
WIERZBICKI. Geometra wykreślna, 2 tomy, Za 
tlasam, z złr. 4 zniż, na złr. 1207 
MATEJKO. Album ubiorów w Polsce, cena zn. 7 złr. 
WUNDT. O duszy tndzkiej i zwierzęcej, 3 tomy, 
cana z złr. 9 zniż. na złe. 250. 
TYNDALL. Ciepło. Cena złr. 4, znóż. złr. 2. 
MORACZEWSKI. D ieje Polsk, 9 tomów, 22 złr. 
zz 9 złr 
SKI. Muzamerit, powieść, 2 tomy, cena 
4 złe.. zniż. zir: 150. 
JORDAN. Poł żnietwo, 2 tomy, zir. 4 zni?, Ir. 2:50. 
ron: (425 6 6) 


Ad 
K. Bartoszewicz, 


W Krakowie d. 17 lutego 1880 r. 
(683 -2-3) Prezes: Hr. M. Rey. 


UWAGA. Projekt statutu znajduje się w księ- 
garni Gebethnera i Spółki. 


An'orse złośliwej broszury 3 Bielska! 


Utizam taouissam, sed non possum tacere! Rex 
Below onas becedixit „Ben chuoliom msameiach aw; 
ben kayi tygas imcj* significat „filius sapiens de 
lect»t patrem, stultus autem tristitia suo matri.“ 
O ziel iż nie wisaz. de TORAS MOYSZE, MYSZLAJ 
SZLOJME, TALMUD ABOTH, REBY NUSAN, za- 
lesaj nam (LECHOIM AT KWOJD CHAWEIROJ) 
B'a:ować siswo blizaiego, kto drugiego zawstydza 
jest nierozsądnym. Niechaj honor bliźniego tak dro- 
gim ci bgdzie, jak twój własny; jak każdy troskli- 
wy jsst o własną, tak nim bzć powinien i o cudzą 
sławę; jak nikomu nie jest miło, aby sławę mu 


w Sali Towarzystwa 
Muzycznego 
w Krokowie, plac Szczepański Nr. 240 


MII. Zgromadzenie Ogólne 


Członków tegoż Towarzystwa, 
na które takowych uprzejmie zapra- | a 
szam. 

Porządek dzienny : 

1) Zagajenie Przewodniczącego. 

2) Odczytanie protokółu z poprzedniego 
zgromadzenia i sprawozdanie z czyn- 
ności Zarządu i stanu Towarzystwa. 

3) Sprawozdanie ze stanu kasy. 

4) Zmiana statutu. 


z wygodnym i suchym domem miesz- 1 
kalnym, dużym ogrodem i z wszyst. Wysokopienne szczepy 
kiemi odpowiedniemi budynkami, od |7 Koronami (jabłonki, gruszki) £ do 5 letnie 
ie 4 f y w bardzo dobrym gatunku po 50 do 60 ct., 
1 maja b. r. — Blizsza wiadomosé Ul tudzież orzechy włoskie po 1 złr. są 
właściciela lub u p. Psarsktego adwo-|do nabycia u Ks. Jerzego Czartoryskiego. 
kata krajowego w Tarnowie. |Laskawe zamówienia u J. Mielnickiego w 
[503-2-3] Wiązowniey p. Jarosławiem. (594-2 3) 


sS ` 
Dom parterowy ;... 
% komasa 
o sześciu pokojach tapetowanych, z p 204° 
chnią, piwnicą, budynkiem gospodarczy, tytulu, 
ogrodem warzywnym i owocowym, $. 24 
nem obwiedzionym, wszystko w najly Masaoy 
szym stanie, położony przy samym dwqy tych w. 
kolei Karola Ludwika, stacya Stotwin Botan 
jest z wolnej reki do sprzedania lub U W szcz. 
najęcia; poczta i telegraf w miejsen, W masie 
Bliższa wiadomość u Wandy Pleszow AGB 
w Słotwinie. 4 (ATB. 
SCHEITERTE RETTET 


Y y On 
Realnosc * 
która jest obszarem dworskim i jedayj 
ładniejszych miejscowości, blisko Kin 


GQ 


azsr,a:.0, nie powinien też on sam nikomu jej szar-|5) Ewent. wnioski Wydziału. Kraków. ul. Batorego L. 63. e A i | 
PINB. . Jestto SkA igh hood 6) Wybór nowego Zarządu. - Wiadoniość Ihr, erh dala! k ród Net f „ak 
2 7) Wnioski pojedynczych Członków Tow. a przy ulicy al) 


przez ninoy Ajwayjów nie chcgoyoh mówić 
pomiędzy sobą po polsku, li es. ukaną mową ¿y- 
owsxg, we wszystkich szkółach krakowskich i w 
galicsjekieh (d. © n.) (608) 


Asystent farmaoyi 


na I. piętrze w Krakowie. [41947 S. 
A A A CRA | 


Konicz nasienny 


czysty (bez kanianki pod gw > 


Wstęp dozwolony za okazaniem karty 
legitymacyjnej, która -wraz z projektem 
nowego statutu każdemu z P. T. Człon- 
ków naprzód doręczoną zostanie. 

Ktoby takowych na czas nie otrzymał, 


Do handlu korzennego i win 
Jakóba Barbera 


W KRAKOWIE 


in; Git raczy w dnia zgromadzenia upomnieć się potrzebny jest zaraz Subjekt, E ts BES. 26 

Pod adrasem A D. apika w Myélenieach,|° ie w kancelaryi Towarzystwa, (590-2-3) | który może się wykazać kilkoletnia|Pameya) sprzodajo Rasiniets Eon nn y 
(610-1 8) aków dnia 20 lutego 1880 r. Zu haben in Mrakau bei JULIUS GROSSE & J. WENIZL, und bel dem Apotheken nieprzerwaną praktyką. ie 50 zł kiem za 100 CC d 

Za prezesa: Szlachtowski. 4. SIEDLECKI [340 2 191] 3 nie Zir. Wraz Z wor 2 u protesta 

Również praktykant zamiejsco- | netto, loco Przemyśl dworzec. -(598:4 niedo 


wy znajdzie umieszczenie. (504-3-3) 


NASIONA 


TRAWY MIODOWEJ korzeo wraz z workiem i do- 


Technik leśny, 


w sile wieku, obeznany teoretycznie i prak- 
tycznie z urządzeniem , taksacya, użytko- 
waniem i kulturą lasów, poszukuje od 1go 


OGRODNIK 


bezżenny, mogący się wykazać chlubnemi 
świadectwami, poszukuje miejsca. — Wia- 
domość przy ulicy Sławkowskiej pod 


M niono p 

W Krzeszowloach | Bebe 

u podpisanego ogrodnika, można domi „oo >. 
powideł krajowych, około 200 kilog e 066 


HE 


M 


kwietnia odpowiedniego zajęcia. Posada|L. 270 u XX. Emerytów. 499-3-3 ławą do kolej Arlr 50 a RATGRASU ANGIEL: | w partyach mniejszych lub Tioke d W ) 

stała lub miestała, EE Taskers oferty pod y ( ) G LJ A. R A IN AA. RIEGO 14 Hr, ŁUBINU CORTES 7 »r. przy | cenie za kilogr. 30 cnt. (oprócz fase i jeto le 
ieli pni > raz t wymi nionego 9 O An EN \ 

airesm W P Were CI], PRAWDZIWE sabato 10 Kran e vod arty | (530231. -Alojay Poleeny, ogrudail cn 

GRIMAUNT et Cie, Aptekarzy w Paryżu, poleca J. Bulsiewicz w Bockni. (500 3 10) "w". Nowemu 


(Z-T-TT9) "eqsqeAo]q "m rusyueż g z mop 
śsznysruregoz 'obstjsuunpnq ‘d nuop £optzi 
-8z n 9gowopeı my — 'qoekowjuejd Azid 1 forys 
«ge to] onn Azid *1 088] SWM T po 
erosfeukm op 


prreqasotm snozpózm steak qe 


Pigulki Morisona 


Pa ARTHAUD MOULIN. 


Najlepsze ze środków czyszczących i prze. 

czyszczających krew we wszelkich słabo- 

ściach złego prsymiotu, nadto w zołuach, 

liszajach, wyrzutach skórnych 1 zepsuciu 
krwi. 


Poboczay zarobekh...; 
y ¿VÍ chunko: 
dla wykształconych osób wszelkich stanói dać wy! 
wedle uzdolnienia i pilności aż do 20004 tych li 
rocznie, podany przez objęcie: zastępstm Ciela od 
bez wydatków i ryzykowania. Listy prz dej w p 
muje redakcya pisma Kapital Mego w, 


ti Jeden proszek rozpuszczony w łyżce wody ecukrzonej i zażyty, dostatecznym jest do 
pi” aśalorżenie na iast e bolu głowy i migreny i do wyleczenia rznięcia 
jj ai biegunki. Sprzedaje się w pes pee zawierających dwanaście proszków. 
sj Dia uniknienia fałszerstwa, żądać należy aby każdy proszek był opatrzony podpisem 
Grimault et Comp. 
} Dia uniknienia Tae fałszerstw i naśladownictwa, a aby stempel rządowy fran- 
Guzki koloru niebieskiego stósownie do Bon z 26 Lis opada 1873, marka fabryczna 
i podpis GRIMAULT et COMP. znajdowały się na jednej etykecie. 
Dostać można w głównych aptekach w POLSCE i w AUSTRYI. 


Mieszkanie 


na I. piętrze przy ulicy Floryańskiej 
pod L. 336, składające się z 2ch lub 3ch 
pokoi od frontu, przedpokoju, sali, pokoju 


Skład główny w PARYŻU u p. Arthaud Mou ESIĘCNSEKNNSIEIEN przy sali, kuchni, spiżarni, piwnicy i stiy-| w Wiedniu, Kohlmarkt 6, pol "eo 
W M AG AZYNIE in a tokar 30, ulica WEF ie Grand, —| 0 ik ee feel bch Se ed etd end keen eat chu, od i kwietnia 1880 r. do wynajęcia. „Nebenverdienst*.. (5249900 najd 
k SRE Wiadomość n właścicielki w tym domu na | ae tO od 


KOWIE w aptece p. o o dd 
aod Koroną* w Rynku głów. — w CZERNIOW- 

ACH w aptece p. Golichowskiego, — we LWO 
WIE w aptece p. Krzyżanowskiego.  (127-65-/ 


ZNAKOMITE POWODZENIE. 


VELOUTINE 


jestto MĄCZKA RYŻOWA specyalnie 
przygotowana z Bizmutem, 
dlatego to działa szczęśliwie na skórę, 


niedostrzeżona przystaje do ciała 


nadaje cerze 


ŚWIEŻOŚĆ NATURALNĄ. 


i ahd, bledu m 

Für Kranke u. GeschwW AGHligz kon 
2. verboserte Auflage. HUBER € LAHME'S. Bil padkac 
henclang in Wien, I., Horrenganas a "6 ! 
Radical; Heilung der Pollution (Sammi K a 
fli se) uid Empotenz (Mannes: hw Aoi STZy wd: 
85” NB. Ohne Ar nei, uatargemiwe Diät 2 Wyjat 
a ionatle Wasserknr. Preis fl. 2, mit Post fi,Żl ele nie 
En Handbu h zur Selos behandlang. (2607-14 


ef a 
ez bolu 
i hem wetrzykiwamia, N: 
bez lokarstw przeszkadzających trawien 
tudzież b z chorób następnych i prz 
wania zatrudnienia wylecza według dt 
pełni. nowój metody, doswiadezon 
w niezliczonych wypadkach 


upławy rury moczowćj, 


tak świeżo powstałe jakotóż bardzo £ 


I. piętrze wprost z schodów. [572-2-3] 


Propinacya 


w państwie Kobylanka, w powiecie 

Gorlickim, z wyszynkiem w szetciu karcz- 

mach, od 1 kwietnia 1980 r. jest 

z wolnej reki do wydzierża- 

wienia. Bliższa wiadomość w miejscu. 
[603 2-3] 


KRAKOWSKI HOTEL 


pod L. $7 na Podwalu, w najpięk- 
niejszej części miasta przy plantach 
położony, w którym łazienki parowe 


bławatnym i konfekcyj 


I. Schwarza w Krakowie 


odbędzie się 
w pierwszym tygodniu 


PROMESSY 
15864 r. LOs Y 


Cate Połówki 
złr. 4 i stempel. złr. 21/, i stempel. 


WES” GŁÓWNA WYGRANA “Sper 
zir 200,000, 100,000 w. a. 
Ciagnirnie d. 1 marca! 


Dnia © stycznia 1880 r. wyciagnięta została 
główna wygrana złr. 50,000 znów na promesę 
wydaną przez nas. 


wszelkich wysortowanych 


towarów 
pozostałych z poprzednich sezonów, 
po cenach nadzwyczajnie 
niskich. (564-1-5) 


a 


) sie łe, ralnie gruntownie 
. BR nau A ee La ne pyj A on pray i wanienne «się znajdują, Jest za- "01-18 hen nn - 
1878 r. wino naturalne ' TERN, a „MERCURE 9 WIEN, raz z wolnej ręki, z vyklo-[] aw” Dr. Hartmann, 6 ribo» y; 
wyborne wino stołowe, białe po 16 c. a czer- © oD) CR SUSE N Bispołycya nie ała is Sabre za całą Ll olisollé Nr. 18. Ülozeniem pośrednictwa, do Sprze= Wiedniu, "Stadt, 8 ; A ls 
wone po 20 e. za litr, w baryłkach po 50, Magazyn Perfum w Paryżu, PEEP Ee TSS dania. won a niu, Stadt, Se prgasee be ru 
100 litröw itd. optatnie tutaj do kolei dosta- 9, NA ULICY DE LA PAIX, 9. j Bliższa wiadomość u właściciela |] „p: RAY a WANE "488 
wione, rozsyła za zaliczką M. Geirlm-| W Krakowie u pp. J. Trauczyńskiego, W. BE Botychczas niezrównany. 24 na miejscu Nr. 1. (2385-20-) ||] ke, upławy, p” osłabienie men A an 


sie, bez wyrzynania i bez wypalania 
kite i wrzody wszelkiego rodza" m 
Ju. Listownie takież sameordynowanie. Naji bow ych 
ściślejszą d y skrecyę zapewnia, a lekar niesieni: 
stwa na żądanie natychmiast przesyl& 


acs 600 ale. > y... 


zapłacę temu, który przy użyciu znamie: 
Kothego wody do as racił 
flaszeceka 40 ct. kiedykolwiek znów ww pice 
zębów dostanie, lub któremu z ust cuochi iy stwa 
będzie. Opakowanie 12 e. oddzielnie. J | IRK 
Georg Kothe, Hoflieferant, Wien, 1. Rey Pete, 
rungsgrasse Nr, 4. W Krakowie u Miz b. ki 
zefa K ugera, ul. Grodzka Nr. 62 i t naka 
w Wiedniu, TI., Praterstrasse 49. | Hammera, fryzyera przy placu Mary ps 


We Lwowie niema żadnego składu w Tarnowie na składzie u J. 


E Wat 
tego olejku na sie ch. berga, na placu Kazim. W. (124 sk Mn 
ra zT IZY 


Redyka, Leona Feintucha i W. Fenza, — w Czer- 
niowcach w aptece p. Golichowskiego, — i w pier- 
wszych Składach perfum i wytworów toaletowych: 
We Lwowie w apt. Krzyżanowskiego. (125-13-) 


Prawdziwym ska: bem 


Gla nieszczęsnych ofiar samogwałtu («- 
nanii) i tajnych naar jest etyn- 
no dzi:ł.: 


Dr. Retan's Selbstbewahrung. 


17 Aufl Mit. 27 Aib:d. Caia 8 zir. x 
Niechaj każdy je czyta, Łtóry cierpi stra- Y 
szne svliatki teg, wn gpku, gd Z j go 
62:Zere pouczan a ratują rocznie bar: 
dzo wielu ed pewnej śmierci. Do 
nabysia przez fira y 6. Pbniche’s Sebul- 
Buehhendlang in Leipzig, tudzież 
pız:z inne księgarnie. W KRAKOWIE na 


ger, Weinberg- u. Kellereibesitzer in St. 
Georgen bei ae di in Ungarn. 
[638-1-6] 


TRZCINE 
do wyplatania krzesel 


rozayła tibio cząściowo bez wyższego policzania 

za zaliczką posztową (634-1-6) 
Karol Eulenstein, 

pierwszy i najwiękssy skład trzciny do wyplatania 

w Wiednia, VI. Hirschengasse 11 w Wiedniu. 


x W. NIAAGERA w Wiedniu 482 


c. k. wył. uprzyw. prawdz. czyszczony SW 
x b q ‘ 


tran: watroby miętusów € 


badany przez najznakomitszych lekarzy a wskutek łaówego trawienia szezegöl- 
niej także dla dzieci polecony i zapisywany jako najczystszy, najlepszy *), najnatural 
niejszy i za najskuteczniejszy uznany środek przeciw elerpleniom piersi 3 
płuc, zołzem, liezajom, wrzodom, wyrzutom skórnym, gru. 
ezołom, osłabieniom itd. Do nabycia flaszka po 2 abr. w moim skla- 
\ dzie fabrycznym w Wiedniu, Heumarks 3 **), tudzież w następnych aptekach 
i składach towarów w państwie austryackiem: w KRAKOWIE u J. Trauczyńskiego, 
W. Redyka, F. Gralewskiego, K. Wiszniewskiego apt., u J. Janigi, St. Feintucha kup., 
. w PODGÓRZU u J. Skakalskiego apt.; w BABANOWIE u J Fraonkla kup.; w B 
CHNI uF Reiss apt.; w BOLSZOWCACH u M. Schenkelbach kup.; » BRODACH u Ed. 
Liszka, K. R. Witosławskiego spt., E Griinspan apt.; w BRZEŻANACH u W. Kord*ckiego 
apt, J. Marguliesa, B. Fadenhechta kup.; w BUCZACZU u Dwore Neumannna, kup.; 
ieee w BUDZANOWIE u D. Jasińskiego, apt.: w CZORTKOWIE u L. Noss wdowy, aptex., 
Marcusa Brenvholz kup.; w DROHOBYCZU u L. Dobrzynieckiego, H. Blumentelda, 
aptek.; w HORODENCE u M. Aksentowicza, 8. R. Offenberger kup.; w JAROSŁAWIU u J. Rohm 
aptek.; w JAWOROWIE u L. Lachowicza aptek.; w KAŁUSZU u Eisig Bienenfeld, Kiwa Litt- 
mann kup.; w KOŁOMYI u Dźwida Kramer, M. Bolchower, J. B. Friedmann, Hersch Chayes, Sam. Her- 
mann, Bt. Bereźnickiego kup., Abrah. Dawida Landesberg kup; w KOPYCZYŃCACH u J. Markiewicza 


{Starszego lekarza sztab. Dra Schmidts 
olejek ma słuch 


poprawny przez Dra M. Deutscha, 
wylecza każdą głuchotę , jeżeli nie 
pochodzi od urodzenia, usuwa przyte- 
piony słuch 1 szum w uszaeh 
natychmiast. Za nadesłaniem przekazem 
pocztowym 2 alr. 40 ent. przesyła podpi- 
sany flaszeczkę opłatnie. Jedynie prawdzi- 
wy do nabycia u podpisanego utrzymnją- 
cego główny skład. (113-23-) 


Juliusz Gratz 


Śledzie smażone, marynowane i t. d. 

i I-go tegorocznego połowu poleca w 

pieknym i smacznym towarze 
Fabryka konserwów rybich 


Karol Möler, Stralsund nad Bałtykiem. 


Uwaga. Cenniki darmo i oplatnie. 


„Poszukiwani są ajenci władający jezy-|M składzie w księgami J. M. Himmelblaua. |Ą|kup.; w KOSSOWIE u Markura Kamil, E. Litman kup.; w KRAKOWCU u J. Wład. Łobos apt.; w "a A 
kiem niemieckim. (635) (5 6 10 LO ERN: oe RE sia Ban a waże: dż dnia kup.; we LWOWIE u J. Bei- q tee 2 
ser, S. Rucker apt., H. Blumenfe t. Markiewicza, W. Marszałkiewicza, K. Klimowicza, C. Baltaba- rd Bo A ¡Are eto 
: E ‚ Ina, Kaliksta Krzyżanowskiego kup.; w LUTOWISKACH u Moses Majer Schmerler kan w MIKULIN. 0 sy Kachow, 
Bardzo zdolny Handel hortowny R Maiti W Tryeseie CACH u St. Miedlickiego sptek.; w MOSCISKACH u S. Eisenberg kup.; w NETMARST u Karola i #ybuch: 
e Laur kup.; -w OŚWIĘCIMIE u J. Grzesickiego aptek.; w PRZEMYŚLU u M. Kozłowskiego, Sam 


niszczący myszy, krety, szoźljęy ) pi 
itp. Uznanie honor. na Wystafwybuch 
Powszechnej, — W. Paryżu M zapal 
Guerard et Cie, rue d'Elysée #20 dla 
Beaux Arts, 17 — w Krakomzieto 
w aptekach pp. Trauczyńskiey 
i W. Redyka — w Wiedniu s 
aptece 16 Operngasse. — (13510 


Produkta krajowe Margarin: 


Baran, M. Krug, S. Syrop, A. Rabinowicza kup.; w PRZEMYŚLANACH u E. Baranowskiego aptex ; 
w RADYMNIE u M. Smychowskiego aptek.; w ROSTOKU u K. Scheinhorn kup.; w RZESZOWIE u 
A. Karpińskiego apt., J. Schaitter & Co; w SAMBORZE u Józefa A'eksiewioza apt, Ant. Kromer, 
B. Żuławskiego kup.. 8. Schneid kup.; w ŻYWCU u A. Heczto i Goleckiego spt; w SKALE u J. Weid 
berg kup.; w ŚNIATYNIE u Ed. Bóhm kup.; w SOKALU u W. Semetkowskiego kup.; w STANISŁA- 
WOWIE u Jana Macwy, A. Beill apt., Kalman Jonasz Chaim Halpern, Noachim alperna: Efr. Wa 
gelstein kup., Wilhelm Waldeck kup.; w SIENIAWIE u Cham Rath kup.; w SUCZAWIE u J. Za 
cher apt., Berl Perker kup.; w STRZELISEACH NOWYCH x Osias Henze kap; w TARNOPOLU 
u F. Jamrogiewicza apt., A. Buchelt apt, A. Morawetz spadkob D. Sennensieb, Karol Fr. Popowicz 
kupcy; w TARNOWIE u L. Chodackiego apt., H. Wilimayer, W. Miildner & Co., F. Leszczyńskiego kup.; 
w TREMBOWLI u St. Lipnickiego apt.; w WIELICZCE u F. Bruno Miczyńskiego aptek.; w WIŚNI- 
CZU u J. Kubickiego wdowy, H. Markiewicza apt., Isr. Kanner kup.; w ZALOSCU u M. D. Mosz- 
czysker kupis w ZBARAZU u Sindel-Segal kup.; w ZŁOCZOWIE n Jos. Gold kup.; w ŻURAWNIE u 
L. Postępskiego aptek. 


*) Ostatniemi czasy napełnia kilka firm zwykły nieczyszczony tran wątrobiany w trójgranieste 
i próbuje sprzedawać go Publiczności, jako „Maagera prawdziwy czyszczony tran z wątroby mię- 


subjekt ] korespondent dostarcza pocztą za zaliczką oclone i opła- 
inie w najlepszym gatunku za 

Polak. poszukiwany jest dla pierwszego kilogram netto: 

handlu towarów modnych i konfekeyj w|najlep. kawę perłową po złr. 2:10, plan- 

Wrocławiu. Oferty z dołączeniem fotografii |tacyjną kawę Ceylon po złr. 1:85, wybo- 

ped liter. M. S. 32 poste restamte|rowa kawę Mokka po złr. 1:90, wielko- 

Wroctaw. (631) |ziarnistą kawę Kuba po złr. 1:85, zieloną 


kawą Jawa po złr. 1°55 (Na żądanie gor- 
Drzewa laskowego orzecha, 


sze gatunki znacznie taniej). 
Wprost dowoz»na chińska 
na cienkim końcu najmniej 4 cm. średni- herbata: 
cy, 1 m. dług., poszukuje sie do kupna. |cesarska Mélange po złr. 1:50, Souchong 
Oferty za mtr, lub mtr. kubiczny opłatnie | najlepsza po zir. 5°90, Pecco kwiat po} faski 


do jakiejkolwiek stacyi kolejowej przestrze- | złr. 4:60 >, Congo najlepsza po złr. 3*30. |tusöw.“ Celem uniknienia takiego omamienia upraszam uznać za prawdziwe tylko te flaszki napełnione Podpisani, specyaliści gałęzi wyrobu sztucznego masła, poszukują ża%%iem ng 
ni Grybów-Tarnów-Mysłowice, uprasza się Zamówienia niżej 4°/, kilo netto nie bę- | Maagera prawdziwym ezysz:zonym tranem miętusowym, na których flaszkach, etykiecie, kapsli i opisie stwa dla Margarine (prepar. tłuszczu wołowego) dla Holandyi, gdzie znajdujć 26 dotr; 
adresować: N. N. 684 Annoncen-Expedition | dą wykonane. Przy większych wysyłkach | "Ica nazwa „Maager jest uwidocznioną. 65 fabryk sztucznego masła, które tego towaru wiele potrzebują. Bardzo p jemnic 


**, Tamże znajduje się także główny skład dla Austryi-Wogier fabryki „Internationale Verbaud- polecenia. Zastępstwo innych produktów także pożądane. (52 U u 


Orobio de Castro & Co. w Amsterdamie. | 
Odpowiedzialny Rządca_Drukarni Józef Zakooinski, ie 


von Haasenstein de Vogler in Leipzig. |Xolejg odpowiednia zniżka. Na żądanie za- 
[636-1-2 płata po odbiorze towaru. (3284-24-30) 


Czcionkami Drukarni „CZASUS%, 


stoft-Fabrik in Schaffhausen“, „Sozodont-Fabrik Hall & Buckel w Nowym Jorku“ i przez fabrykę wa- 
rzywa Hartenstein & Co. w Chemnitz. 115.8 12) 


